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będzie skoncentrowana w ręku 
Jako swego następcę minister

> s ta ra  się o połączenie z N.P.R.
lutego, (teł. wł.) W kuloa- 'połączenie tych klubów1. Podobno w razie dojś- 
«a  się pogłoska, że mię- cia do porozumienia, część członków* chadecji 
;ją, toczą się rokowania o  wystąpi z klubu.
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*?<* sejmowych rozesz 
dzy N. P. R. a chadoc

Hr. 36 | jiK T ta »«im  > ir o n i i^  i L w ó tit . czwartak 15. lutego 1923 Rok n
CENA PRENUMERAT*:

We Lwowie mlt»i«cznie 6800 MŁ 
s doKtawM do doou 7600 Mlu» M  
prowincji Mik*, ** gtiuiic^

10.0WU AU.
Cena pojedynczego «gwmpl«** 

na całym ol»*arxa PotekL

300M k .
Redakcja I Administracja 

Lwów, Sykatuska L 21.
Tei. Nr. Z4.

Próby rekonstrukcji rządu.
fw^,eciw  apoteozie m ordercy.

P S L ™ w ^ WA> 13 “ * (Pat) K,ub rosłów 
wnin*!ly n ‘e, r’OS!a,,owił zSfosić następujący 
ani i rei \ Pov,u<*u ^jkonwnia wvroku
Pol kS; “ ° rdercy *• p- Prezydenta Rzpltej 

* . . )  aiul°wicaa niektóre organa prasy za- 
miT iły wzmianki nekrologji, gloryfikując o- 
faydną zbrodnię, popełnioną na osobie pierwsze­
go Piezydenta R^pliej. Wielu duchownych bę­
dących równocześnie urzędnikami etanu cywil 
mego, urządziło uroczyste demonstracyjne nabo- 
źenowa za mordercę. Niektórzy urzędnicy pań­
stwowi biali udział (nawet z opuszczeniem go* 
dzin biurowych) w tych demonstracyjnych na­
bożeństwach, a niektórzy nauczyciele sz-ól po­

wszechnych średnich, w tej liczbie szkół państ­
wowych, nietylko brali udział w tych modłach, i Po groźbie bezwzględnego oporu Niemieo 
lecz prowadzili młodzież aa nabożeństwa lub przeciwko reparacyjnei polityce Francji nad- 
urządzali modły w szkole. chodzi powoli uspokojenie, skłonność do per-

Ze względu na to, że czyny te mają anty­
państwowe charakter i stanowią przestępstwo 
przewidziane w odpowiednich artykułach ko-

tiafctacji i chęć wyciągnięcia ręki do zgody.
Rachuby na to, że dypljmacja angielska 

predw^tawi się zajęciu zagłębia Ruhry, li ze-

Konflikt rządu z komisją sejmową>
WARSZAWA. 1.3. lutego. (Pat.) Sejmowa ko- 

inisja odbudowy kraju w myśl poprzedniej u- 
cnwały utworzyła dw ie podkomisje. Pierwszą dla 

oatua działalności Generalnej Dyrekcji odbudo- 
zbadania działalności Państwowego 

. . pdbj*fowy. Na posiedzeniu tych potEio- 
i1 przedstawiciel prezesa Rady ministrów p.

deksów karnych dzielnicow ych, podpisani wnoszą: me na pomoc i sympatje Ameryki zawiodły, nic 
Wysoki Sejn raczy uchwalić; YNzywa się przeto dziwnego, że dzisiaj już samo pośredni- 

rząd, aby zarządził bezzwłocznie we wszystkich czenie w zlikwidowaniu sporu, który doBzedł do 
tych wypadkach pociągnięcie winnych do od- punktu kulminacyjnego, byłoby uważane za la- 
powiedziałności są.lowej i pociągnięcie odnośnych skę przez rząd i część społeczeństwa niemie- 
urzędników państwowych do odpowiedzialności, ckiego. i V
dyscyplinarnej | Na t|e bolesnych doświadczeń dokonywa

sję w Niemczech rewizja orjentacji angl j-sask|ej 
i obliczanie, ile szkód materjałnych i moralnych 
przyniosło spekuLwanie na zjednanie sobie pro­
tekcji „chytrego Albionu’1 i spokrewnionych z 

Tęczyn. oświadczył, że rząd sprzeciwia się jakiej- Bimi rasowo Stanów Zjedn. . . . .  .
kol wiek działalności tych podkomisji, gdyż irwa- Do należytego oświetlenia polityki anrfa- 
żałby to za votum nieufności, a ekcję podkomisji saskiej, usiłującej uchodzić za liberalną i bu­
za sprzeczną z konstytucją. Obie podkomisje po- manitamą, a będącej w zasadzie równie zabor- 
stanowi.y odwołać się do plenum komisji odbu- <̂ *1 * agresywną jak francuska, przyczyniła się
do wy, która rozpatrzy jeszcze raz tę sprawę.

Min-skarlm kierownikiem akcji oszczędnościowej,
zamianuje któregoś ze znawców teoretycznych tacji jest tematom szczegółowych rozważań* o* 
i .  praktycznych w całej machinie państwowej, śtatnieeo zeszvtu _ Sozi.iiistisehe Monatshefte".

WARSZAW
O szcę Iności 
ministra

niemało niemiecka socjalna demokracja. Publi­
cyści socjalistyczni, zwłaszcza ci z prawego 
odłamu od lat propagowali ideę francusko-nie* 
mieckiego zbliżenia, widząc w r.iem możliwość 
złagodzenia skutków przegranej wojny i usu­
nięcia objawów nienawiści rasowej. Obszerny 
a przeważnie ujemny bilans filo-angielskiej orjen .

WIEDElł, 13. lutego (A \ n- 
donoszą z Essen, że S o i *  S  tute3sZe 
ddej krytyczną. Francuzi ustawhi ^ * aLłbap_ 
przed dworcem karabiny m»«sn placu
Francuzów i Belgi jeżyków trwa w 
Wiele sklepów zupnie « 3 u £ S  
kupacyjne projektują na 14 b m J S 2 S L ? *  
przymusowe. Na razie ograniczyły ^
Scwestrowatua 2 najwiotszych hoteli, w wtór™* 
mieszkaj członkowie komisji inżyni W  i i • 
bęhoto.ową, która to.kotowała goścb fraidls 
kich, usunięto. cus*

— —
SABOTAŻ NIEMIECKI.

K0L0NJA, 13. 2. (Pat). Dziennikarze za­
graniczni uie mogli wczoraj wysłać depesz po­
nieważ komunikacja telegraficzna pomiędzy Pa­
ryżem, Dusseldorfem i Moguncją została przer­
wana wskutek sabotażu.

TERROR FRANCUSKI W  ZRGŁ- RUHRY. \
BERLIN. 13. lutego. (Pat.) W  Zagłębiu Saa- 

ry wojska okupacyjne obsadziły wszystkie ko­
palnie. Władze okupacyjne zapowiedziały gór­
nikom, że będą oni siłą zmuszeni do pracy. Jak 
słychać, zarządzenia te odniosły już skutek. W 
w ie.u kopalniach pracują górnicy pod elrazą wojsk 
okupacyjnych.

śtatniego zeszytu , ,Sozialistische Monatshefte" 
i Pisze o nim tow. Ludwik Quessel, zwracając ’ 
uwagę na przemówienie kanclerza Cuno na zgro-, 
madzeniu kupców w Hamburgu. Przyznał s ię ' 
wtedy kanclerz Rzeszy niemieckiej, że za po­
średnictwem Ameryki zawiadomiono rząd fran- i- 
cuski, że Niemcy, są skłonne zobowiązać się 1 
wobec Francji i innych mocarstw zainteresowa-' 
nych co do posiadłości nadreńskich przestrze­
gać zasady rozbrojenia i nie wypowiadania woj­
ny z wyjątkiem wypadku, w którym by zadecy- • 
ctowało o niej... glosowanie ludowe. (Łatwo moż­
na stwierdzić, że plin taki leży przedewszyst- 
kiem w interesie państw anglo-saskich i przez 
nie był inspirowany. Francja i Włochy mogą 
umocnić swoją potęgę tylko w drodze umocnie­
nia sił lądowych w Europie, Anglja natomiast 
i Ameryka widzą swoją przyszłość w ugrunto­
waniu swojej wszechwładzy na Oceanie Spokoj­
nym i Atlantyckim, jak i na pozostałych konty-
nentach. W tym wypadku, gdyby udało się Fran- 

BORDEAUX. 13. lutego. (Pat.) Belgijski mi- cji i Włochom związać ręce układem tej treści, 
nisfcer robót publicznych Neujean, odbył narady wtedy świat pozaeuropejski należałby wyłącz- 
z francuskim ministrem Le Trocąuer. Rządy nie do Anjl isasów.
francuski i belgijski postanowiły zawjadon-.ii lu -1 Już w tym wypadku wylazło szydło z wor- 
dność Zagłębia Ruhry o przejęciu przez władze ka, a rzekomy przez Anglję i Stany Zjedn. po- 
okupucyjne ko.eji żelaznych. Przy tern ma być pierany pacyfizm zrzuca z siebie maskę i oka- 
pozostawiony personaowi niemieckiemu wybór żuje podstępne i chytre oblicze jaskrawego im- 
bądż opuszczenia s#:by, bądź przystąpienia do perjalizmu.
pracy pod kontrolą i nadzorem władz okupa- 11 m rozbrojenia Europy tak bardzo odpo
cyjnych. wiada zamiarom opanowania świata przez rasę 

an; l j-saską, że autorstwo projektu rozbrojenia 
Europy przy równoczeanem budowaniu floty o
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gigantycznych rozmiarach mis może być ani 
przez chwilę podawane w wątpKwośer Pozory 
planu natomiast są tak pacyfistyczne, że w Wa­
szyngtonie i Londynie wciąż się powraca do 
jego forsowania. Nawet w tym wypadku, kiedy 
nie ma się odwagi samemu wystąpić z takim 
planem, używa a ę  do przeprowadzenia akcji 
zarostu innych, a w tym wypadku Niejniec. Gra 
dyplomatyczna nie pozostaje bez rezultatu — 
wusdy, kiedy Francja projekt taki odrzuca, Lon­
dyn i Waszyngton tę mają korzyść, że udaje 
się im w opinji świata przedstawić Francje ja­
rko burzyculkę pokoju, dyplomatów anglo-saskich 
natomiast jako apostołów i czcicieli pokoju.

Ostatni zatarg na tle zajęcia zagłębia 
Ruhr przyczynił się w niemałej mierze do tego, 
żc Niemcy mogłyby stracić zdolność krytycznego 
osądzenia sytuacji politycznej i podstępnej a 
ęhytrej gry międzynarodowej dyplomacji. W y­
starczy jednak porównać obydwa plany repa- 
racyjne, projektowane na konferencji paryskiej, 
aby pierzchły ostatnie złudzenia. Angielski plan 
odszkodowań nie jest zupełnie tak filo-niemieck}, 
Jak to przedstawia część prasy niemieckiej. Wy­
starczy zaznaczyć, że Francja domagała się d]a 
odbudowy i odszkodowań 50 miljardów marek 
w? złocie, Anglja natomiast 67 miljardów. Żąda­
nia angklskie były przeto o  wiele dalej idąc© 
Od francuskich. Poza tam umiarkowańsze żą­
dania francuskie uwarunkowane były zastrze­
żeniem, które łatwo mogły stwierdzić przychyl­
ność państw anglo-saskich do Niemiec. Francją 
bowiem i Włochy były rad* zgodzić się na 
zmniejszenie długu niemieckiego z 132 na 60 
rruljardów pod warunkiem, że Ameryka ii An- 
gjja aklóśiri airGjó V»JcFZytć<u.GŚCi ^GjCIiliS w*i>b&C 
sojuszników europejskich.

Zgodziłaby się — być może — , na taki 
plm  Anglja, Ameryka natomiast ani słyszeć 
o nim nie chce, chociaż nie ma najsłabszych I 
widoków, ażeby Francja i Włochy mogły 
wspomniane długi spłacać. W rzeczy samej więc 
państwa anglosaskie stały się tą przeszkodą 
o którą rozbił się projekt londyński zmniejsze­
ni* kwotyrepajucyjnej z 132 na .62 mil jardy.

Nie brak też i przyczyn natury gospodar­
czej, skłaniających wieliflo - ikapitafistyczne czyn-

niki Francji i Niemiec do szukania porozumie- 
inin i położenia Jtrcau waśniom potęgującym szo­
winizm i zacietrzewienie, szkodzącym natomiast 
niepoimernie interesom ui H.:go, ciężkiego 
przemysłu.

Od sporów rujnujących finansowo jedną 
i drugą stronę, o  wiele korzystniejsze byłoby 
zespolenie się przemysłu, zwłaszcza w dzie­
dzinie metalurgicznej.

Przyłączenie do Francji Lotoryngu, boga 
tej w złożu, rudy żelaznej, wymaga koniecznego 
uzupełnienia, Niemcy bowiem mają w stosunku 
do Prejucjt pod względem la&su niezbędnego 
dla produkcji metalurgicznej pewnego rodzaju 
monopol. f

Traktat wersalski, który rozbił ową jedność 
Żelaza i rudy w Niemczech, siłą konieczności 
wywołuje zatargi, a pogwałcenie ekonomicznych 
praw domagać się będzie gwałtownego lekar- 
!Stwa. Droga ku zlikwidowaniu sporu prowa­
dzi bądź to przez orężne zajęcie potrzebnego, 
terytorjum drogą dogadzającą interesom kliki 
milibarystyeznej i nacjonalistycznej, nie zawsze 
jednak podobnie jera i w wypadku zajęcia Ruhr, 
prowadzącą do crlu, bądź też drogą umów za­
wieranych przez Rathearauów i Loucherów, przez 
menueękich Siinnesów i francuskich de Luber- 
Siacóu" W  cfobie rozrastania się esaonomicznej 
potęgi kapitalizmu do potwornych rozmiarów 
i ta ostatnia metoda spotkać się może z powo­
dzeniem^ tern bardziej, kiedy się okaże, żo skom­
plikowanych spraw życia gospodarczego nie 
można rozwiązywać brutalnem uderzeniem u- 
zbrejonego kułaka.

Czy nastąpią i jednak rozwiązanie zagadnie- 
nie,•-|sparacyjaqjo‘ pc myśli -nacje^alistyMaa- 
miułarnój, czy też drogą wielkokapitnU.;tyczne- 
go zespolenia się, interes klasy robotniczej zosta­
nie nnpewno pogwałcony.

Takie ćzy im:e rozwiązanie niosfe bowiem 
za sobą wzrost reakcji i zamachów na zdobycze
klasy róbotaicacj i prowadzi hieuntknlónie do 
coraz to bardziej zdecydowanej i coraz to o- 
strzejszej walki pomiędzy międzynarodowym o- 
boaem pracy i międzynarodowym kapitałem. 
Walka ta toczyć się'będzie już nie o  doraźne 
korzyści, nie o  isocjalizna.

Milczące posiedzenie sejmowej komisji skarbowej.
WARSZAWA, 13. 2. (Pat). Sejmowa Ko-1 postanowiono posiedzenie zamknąć. Na jutrzej - 

misja skarbowa pod przewodnictwem" p. Osiec- szern posiedzeniu p. Byrka będzie 'referował 
”  ’ 1 ' 3 ’• ’ • - 1 •’---------  — projekt noweli do ustawy o  f>odatku docho­

dowym. „ .
kiego miała odbyć dyskusję nad ekspose min 
skarbu. Posiedzenie zwołano na godz. 10. Po­
nieważ nikt. z obecnych głosu me zażądał
MtmKtmmmmammmmm/mmmmmmmmmmamemm* m*

UCHWAŁY KOMISJI KOMUNIKACYJNEJ.
WARSZAWA, 13. 2. (Pat). Na dzisiejszem 

posiedzeniu komisji komunikacyjnej, odbytem 
pod przewodnictwem p. Bartla, przedstawiciel’ 
kolei żelaznych Dr. Wróbel odpowiadał na 
szereg pytań postawionych ministerstwu w spra. 
wach kolejowych. Bo, dyskusji uchwalono wnio­
sek: 1) Wniosek pv tkdanowioza: Wobec wzra­
stającego niezadowolenia z powodu szalejącej 
drożyzny wśród pracowników kolejowych, komi­
sja komunikacyjna poleca ministerstwu zbadać 
przyczyny (!) niezadowolenia i przedłożyć Ra­
dzie ministrów odpowiednie wnioski (czekaj 
babo lata).

2) Wniosek tow. Moraczewskiego: Komisja 
komunikacyjna wzywa ministerstwo kolei, aby 
w najbliższym czasie zdało sprawę komisji ko­
munikacyjnej z wniosków postawionych na ko­
misji komunikacyjnej z  okazji omawiania bu­
dżetu , kolejowego.

Wniodek p. Sikorskiego: Sejro wzywa rząd 
do przedłożenia Sejmowi w przeciągu jednego

nrpesiąca statutu kolejowego i ustawy o służbie
ńa kolejach państwowych (pragmatyki służbo­
wej). 1

Wniosek tow, Kurylewicza: Scjrń wzywa 
rząd, aby w przeciągu iednpgo miesiąca przed.- 
łożył projekt ustawy o kasach chorych dpi 'pra ­
cowników kolejowych w myśl ustawy z dnia 20- 
maja 1920 r. o  obowiązkowem ubezpieczeniu 
na wypadek choroby.

Wnioeek p. Ostrowskiego: Wobec nierów­
nomiernego rozdziału sił fachowych w poszcze­
gólnych dyrekcjach, z© względu na konieczność 
podniesienia intenzywnoj gospodarki wewnętrz­
nej, poleca się ministerstwu kolejowemu doko­
nywanie w drodzo służbowej przenoszenia per­
son; J u z  uwzględnieniom stosunków rodzin- 
nych. - r

Wniosek p. Osowskiego: Wychodząc z za­
sady, że należyty rozwój kooperatyw jest bardzo 
poważnym środkiem dla poprawy bytu koleja­
rzy, kdmiaja komunikacyjna wyraża życzenie, 
aby ministerstwo kolei zajęło się zbadaniem

obecnego stanu istniejących kooperatyw i wygo­
towało plan daj.ący ministerstwu prawo inicja­
tywy i nadzoru gospodarczego tych kooperatyw, 
które korzystają z kredytu państwowego.

Wniosek tow. Kuryłewlcza: Komisja ko­
munikacyjna wzywa ministerstwo kolei, aby tfo- 
iSatkl rfrezyiniane były wypłacano pracownikom 
kolejowym z góry każdego miesiąca.

Wreszcie wniosek p. Jonasza, wzywający 
ministerstwo kolei, aby rozpatrzyło w jak uaj- 
krótaszym czasie wszystkie umowy dzierżawne 
; awarie z dzierżawcami restauracyj kolejowy cli 
i aby pow odow ało znaczne podwyższenie 
czynszu dzierżawnego, odpowiednio do stosun­
ków walutowych.

SPRAWA UNIWERSYTETU LWOWSKIEGO.
WARSZAWA, 13. 2. (Pat). Komisja sejmo­

wa prawnicza pod przewodnictwem p. Mieczkow 
akiego na dzisiejszem posiedzeniu po referacie 
p. Konopczyńskiego rozpatrywała sprawę przy­
znania gmachu posejmowego uniwersytetowi 
Jana Kazimierza. Postanów i- mo ostatecznie roz­
patrzyć sprawę we czwartek, na posiedzeniu 
w którem weźmie udział przedstawiciel miasta 
Lirowa.

* — —
NUMERUS CLAUSfiJS W KOMISJI OŚWIATO­

WEJ. /
(WARSZAWA, 13. 2. (Pat). Komisja oświa­

towa pod przewodnictwem p. Sołtyka rozpa­
trywała wniosek nagły ZLN. o zmianę artykułów 
,:J5 i 86 ustawy o szkołach uniwersyteckich (nu­
meru® clasus). Referował p. Konopczyński. P. 
Czapiński zgłosił wniosek, aby sprawę odesłać 
do komisji konstytucyjnej z zapytaniem, czy pro­
ponowane zmiany są zgodne z konstytucją. Wnio 
,jek przyjęto. Wniosek p. Wygockiogo (klub ży­
dowski), aby nad sprawą przejść do porządku 
dziennego, odrzucono. Równioż odrzucono 
yniosek p. Konopczyńskiego, traktujący o 
lem, czy zmiany proponowane są korzystno dla 
wyższych uczelni. Rozpatrzenie kweslji wpro­
wadzenia ukraińskiego języka wykładowego . w 
szkołach w powiatach wschodnich i południ' - 
wo-wschodnioh, odroczono do najbliższego pc-* 
.aedzerdn. 1

Jak oznaczać, się będzie wartość 
piątego poi.

WARSZAWA. 13 II, (Pat.) Dzienniki wie- 
■zorne nonoszą że na posiedzeniu w minister­
stwie skarbu wyjaśniono, że najwłaściwszą po 1- 
tawą do określenia wartości teoretycznej ztot - 
o polskiego w markach będzie średnia geome- 
ryczna mię Szy przeciętnym giełdowym kursem 
ranka szwajcarskiego eraz przeciętny ^iełdow 
;eną zboża.

ENT&NTA ODDATlTWIE KŁAJPEDĘ.
RYGA, 13. 2. (Piat). Do Rygi przybył no­

wy poseł litewski Jenas Auksztolis były dyrektor 
tłepartamentu w litć wakiem miuisterstwi- spraw 
pogranicznych. Zaraz po przybyciu udzielił on 
wywiadu przedstawicielowi pisma Jaunakas Si- 
ias, któremu oświadczył, co następuje: Naza- 
ie dzielnica Khijpedy będzie się /znajdować 
icśl zarządem obranej przez ludność \taryby 

dyrektorjatu. Ta ryba pehuć bę*dzie •funkcj" 
tótawwiawcze i składać się będzie z 5 Litwi­
nów i 2 Niemców. Prezesem jej będzie Z&uniaś. 
Dyrektoriat spełniać będzio rząd właściwy, z 
byłym posłem l:\ewfek4ia #  Berlinie Ga lucern 
na czele. Dotychczasowy garnizon Kłajpedy i 
koaraaarz Petisne mają w tych dniach opuścić 
/ćłajpodę. Pierwszem zadaniem taryby i>ędzio 
opracowanie konstytucji dla okręgu Kłajpedy. 
Należy oczekiwać, że wkrótce potem nastąpi 
przyłączenie Kłajpedy do państwa litewskiego. 
W Kłajpedzie1 oczekują opublikowania decyzji 
ententy o oddaniu Kfejpzdy Lliwis dnia 16-go 
lutego b. r., w którym to dniu Litwa obchodzić 
będzie 5-tą rocznicę ®wej niepodległości.

Tu^ey mcbHizują.
L O N D m  13. 2. (Pat). „Timea“  donoszą 

z Konstantynopola, że rocznik 1900 został nu- 
wołany pod broń.
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Y  P O R T E M  w wytwornym dramacie
p  t  D R O G I  d a ś  kino CHIMERA

Kompromitacja senatu.
BFnęimrtw Reasumcja powziętych uchwał.

W a rsza w a . 1* Z!^4T̂ CH ,HCHVYflŁ-  wych kredytów, 2. uchwałę odrzucającą projekt
prowiaorjum budżetowego. Dyrektor d-opartamea- 
hu m inisterstw a _ •y^^.cAr «rWV,rJ

Podworskiego r e a s S , »  W° <!.niCtWem ,Sen* N°- 
Chwały. t ° bie w<^rajsze u-
do żądania ^  S h *  ° dr2UCałi co

T W IIM  WyJasnien W soraw.ę no-

prowizorjum ouozetowego. „  
tu ministerstwa skarbu p. Żaczek złożył wyja­
śnienia co do nowych kredytów, poczem po ob­
szernej dyskusji przyjęto większością głosów pro­
jekt prowizorjum budżetowego.

OBURZENIE m StN \CKĄ KOMISJE BUD2E-
TOWĄ.

p o l i t y ^ n ^ l U ^ J 3- W kolach
źeuie wywarło S P f k  przykre wra-
Bkarbowu - b u d ż e tu j k ^ °  . s.eau? kH  komisji* a w  e-= óra jak wi: d mo więk

szością endecko-żydowską odrzuciła prowizo- 
rjum budżetowe. Stanowisko to uważają za zu­
pełnie niezgodne z zadaniem senatu. Takie sta­
nowisko nie przyczyni się do podtrzymania dru­
giej izby.

—  q„nil | | |W W P 1

Cziczerin za zbliżeniem francusko-njemieckiem?
C hiaiso^nił •za®adn^ ^  przez korespondenta

£  o lw ia d ^ r  J?  ra<?- ÓU"ie1^  żadnych rad 
dorad a r/  oi 1 aacJ1- frzedewszystkiem nie 
ii iaHrni aS S " *  .mmeoitiemu. w jak. .sposób 
W  ma z n i : , ić swoją, postawę,t  ;A J 1 zrozuintałeul dla obu €arodów, 
ze jakaś droga wyjścia z chwilowego położe­
nia musi sie ynalożć. „Wiem“ oświadczał CzJ- 
czenn, „ze olue strony trwają uparcie na svvcm 
stanowisku, I c z  w końcu muszą dojść, do ia- 
k b foś  porozumieniu, bo tyfto w len sposób 
unikną obustronnej ruiny. Jestem przekonany 
że porozumienie, do jakiego swego czasu doszii 
Bathmau i Loudieur będzio stanowić doskonrsłą 
■fK.istawe lin loatatocznegio zbtf&nla Nbmluc 
• r r a n c jl .  Następuje oświadczył C;i.:ze i i, że 
iurcju tyluo wtedy podpisze układ lozański gdy 
zostaną spełnione jej słuszno żądania. Na 

1 i wypadek kapjlulicje muszą być zniesio- 
^ u '; .Inusi być zapewniona pełna niezawisłość 
. J1- Cziczerin uważa za wykluczone, ‘aby

M m0przyjazue podjęto na nowo.

Kras^°dobne oświ*‘‘dczenia złożył niedawno 
_. a redaktorowi jednego z pism berlińskich.

Dał on wyraz nadziei, że Anglja i Francja doj­
dą do porozumienia z Turcją. Co do rosyjskiego 
stanowiska w sprawie Zagłębia Ruhry powie­
dział Krassin, że rząd rosyjski obserwuje roz­
wój wypadków i zaohowa neutr;J.oś5. Gdyby 
jednak dalszy przebieg tej sprawy sprowadził 
poważne komplikacje to na ten wypadek musimy 
się odpowiednio zabezpieczyć. Jóżtl by Ptfc.ka 
lub Rumunju w m ieszaj ; ię choćby tyfko przez 
piśrednie wspomaganiu Francji, to Rosja mu- 
uiaiaoy wobec tego aająć zdecydowane stano- 
wluko. ,

Wszyrstko to wygląda na dyplomatyczne ba­
janie aniżeli na poważne oświadczenia bolsze­
wickiego Talleyranda. Chyba tylko „Chicago 
Ti. ioune“  uwoer/y, że po okładzie w Rapado 
sowiety pragnęłyby zbliżenia franko-niemiec- 
kiego. Tak' samo nieszczere są wynurzenia Czi- 
czerina w sprawie Turcji, gdy wszystko przema­
wia za tem, że Turcja właśnie z jego poduszcze- 
pia zerwała rokowania 1 >zańskie.

Natomiast ostu.nie oświadc e ie  Krassina 
odkrywa rąbek właściwych aspiracji sowiec­
kich.

PROJEKT REKONSTRUKCJI GABINETU.
WARSZAWA 13. 2. (Tel. wł.)

Czerwony“  donosi: Wkrótce nastąpi re»o
strukcja gabientu. Na ministra spraw wewnę:trâ  
nych upatrzony jest były premjer Skulski, *as 
na ministra poczt były miri. Linde obecnie pre­
zes Poczt. Kasy Oszcz. <W kołach pailomeutar- 
nycłi kandydatura Lindego spotyka się z opozy­
cją. Sw g j czasu tiw. Duszyński wykazał w * ! :  
inie niezwykłe manipulacje Lindego markaiu* 
sejmowetni i jubileuszowemu Kandydatur,® t® 
uważać należy za humorystyczną.

Obrady nad reformą adminlstraejl.
WARSZAWA, Li 11. (A. W.). Konierrncjs 

dla reformy administracji państwowej wyłonił* 
3 komisje, którym polecono w c.ągu 3 tygodni 
opracowanie i przedstawienie na plenum kon­
ferencji referatów w następujących aprawach: 
l) administracji samorządowej (przewodniczący 
Bobrzyński), i)  ujednostajnienia systemu aduii- 
nistr ji (przewodniczący p. Kaszmca;, 3) podzi*- 
łu jednosl k administracyjnych (przewodniczący 
Marczewski),

-r * i
0 bezpośredni ruch pocztowy z Rosją.

WARSZAWA, 12 II, (tek wł.) W tym ty­
godniu W'jeżdżą do Moskwy wiceminister poczt 
D .browolLi, celem zawarcia umowy o bezpo- 
śieunie połączenie pocztowe. Dotąd ruch poczto­
wy odbywał się przez Rygę. ^  ^

Narady w  sprawie ochrony lokatorów.
WARSZAWA, 13 II, (tel. wł.) Pod przewod­

nictwem dyrektora dep. Adamskiego odbyło się 
w ministerstwie zdrowia posiedzenie państwowej 
rady mieszkaniowej./Udział wzięli w n m przed­
stawiciele mimst. spraw wewnętrznych, robót 
publicznych i pracy. Rozważany był projekt 
Janelli ustawy o ochronie lokatorów. Dyskusja 
toczyła się nad zagadnieniami ogól nem i, zaś 
dyskusja szczegółowa odbędzie się w sobotę,

4 ■
Min. Sosnkows&l obejmuje 

urzędowanie.
WARSZAWA, 13 II, (teł. wł.) Minister spr. 

wojsk. Sosukowski już wyzdrowiał i przygoto­
wuje obszerne ckspose które Wygłosi w sejmowej 
komisji wojskowej.

21)
ARTUR CWIKOWSKI.

Dziewczynka z lokami.
p o w ie ś ć .

(Ciąg dalszy).
m .

* Deszcr któnr
leścił po d a cW g  i rana tępo’ beznadziejnie 
ii po błotnych b a f c ^ f a fi^  ^nuach 'i płu- 

łudniu, ale szara manwL ^ • Ustal P° P°* 
z okien. Góry osłoniono k i  , nie ust(?powa!a 
chmur; sen o ptobfieriiach Jymnemi k^bami
gdzieś w ich ponurych rozn»^°f ^aPodzlal si? 
zwałach. ’ zPaci-hwie smutnych

Pani Tosia patrzyła nrzn-,- „  . *
na ulicę, by zaczępić o co wiotk3°  A,Bzŷ y
ani szerok# roi Ima brudna kałuża a ^ L  A 
legły parkan z rachitycznemi d e s S ^  ' Pf f lw: 
powłoce [leśni nie miały w Swej nifefcd 
stencji niczego, coby wyodrębniało si*  z r S *  
tonjt widoku. Gdyby pani Tosia,umiała . !
biej * nad czemkol wiek zastanawiać odr JnKi 
p ^ ^ n i e ,  płynące ,  puetki, 2 % ,  
caeme. Ale by wnikać w pustkę, trzeba mocno 
my l >ć, a na to młoda kobieta nie miała a.u 
ochoty ani siły.

Ńic była sama. Na otomanie siedział męż­
czyzna, p: 1 ic obojętnie papierosa. Na wezgło­
wiu bardzo sympatycznego sprzętu wzdym.a|a 
się poduszka; on z łokciem w nią zagłębionym 
opierał głowę na dłoni.

■ — Cóż tam tak ciekawego widzisz, Tosiu, t

na ulicy — zagadnął bezbarwnie, aby przerwać 
zbyt długie, nużące milczenie.

— Właśnie, że nic ciekawego. Taka okropna 
nuda, że... że nie wiem, oo począć. Ty stałeś 
się taki niezajmujący... wy wszyscy jesteście 
jednacy... Zupełnie odmienni, niepodobni do 
siebie ladzie: przed i po—

— To prawda — przytwierdził. — Ale to 
wasza wina. Zabieracie, co  u nas najlepszego... 
zabieracie tak chciwie, tak zachłanijj, a potem 
dziwicie sig, że jesteśmy, jak wyciśnięta cy­
tryna.

— Jesteś cynikiem. To kobieta oddaje wam 
wszystko, poświęca się dla was do ostateczno­
ści, a wy przyjmujecie to, jak coś należnego 
i za całą podziękę składacie jej pocałunek ma
ręce. . . .

— Boże! jaka ona głupia! — pomyślał. 
Leniwym ruchem nalał do lampki wina, potem 
sięgnął po ciastko, które począł gryźć machi-

^  ^Oczywiście przy takich liistorjach muszą 
być ciastka i wino. We wszystkich romansach 
te akcesorja są niezbędne, a pani Tosia na 
romansach książkowych uczyła się miłości
„comme il faul". .

uwagę zostawił także dla siebie.
Miał nieprzemoźoną chęć pożegnać się 

i odtij .u, poiozyć się spać, wstąpić do cukierni 
na szachy, czy przeczytać gazety, ale nie wy­
padało. Dopiero pół godziny minęło, jak na tej 
otomanie cisnął w ramionach jej rozgorzałe, 
d y g ocą ce  ciato, jak szeptał j -j zduszonym głosesu 
słowa lepkie namiętną pieszczotą, jak tworzyli 
jedność, tę prajedność, której istnienie gubi się I 
w omroczach bytu. I

Pani Tosia nie potrzebowała zbytniej wni­
kliwości psychologicznej, by poznać po zacho­
waniu się kochanka, że się nudzi i  że ogarnia 
go apatja. Jej duma kobieca zbuntowała się 
przeciw temu.

— Jesteś taki, jak ten deszcz,.. Brr~ co  to 
za mężczyźni teraz I . .

— Tak, ci, których ty znasz. Bo prawdziwi 
mężczyźni w każdym razie nie przepędzają dzi­
siejszego popołudnia przy amorach i winie.

Ujrzał zmarszczkę na jej 1UZ0I3 i z tkhćr/liwą 
uległością dodał szybko, zmieniając ton głosu:

— Ale ty, Tosiu, jesteś za bardzo kapryśna. 
rChodż, siądź przy mnie i nie pleć andronów.

Czy nam źle dotąd było razem?
Zachmurzona, ale tylko w tym stopniu, że 

rozprószenie jej złego humoru było rzeczą bar­
dzo łatwą, odpowiedziała:

— Nie kochasz mnie wcale. Zapomniałam 
o  biednym Kostku, a za to...

Wyciągnął do niej ręce, rozumiejąc, że to 
będzie najwłaściwsze rozwiązanie sceny, która 
mogłaby się zakończyć nieprzyjemnie. Podeszła 
powoli, ociągając się.

— Dawniej byłeś inny, lepszy. Pamiętasz, 
ile się mnie naprosiłeś, nim ci się dałam pierw­
szy  raz pocałować w szyję?

Zmiął uśmiech, który mu się nawinął na 
myśl, że przecie ten pocałunek, /wyproszony 
u mężatki, nie był pierwszą i najdrażliwszą 
pieszczotą. Posadził sobie ciężar jej cala na 
kolanach i począł z obowiązku powtarzać tę 
czułą scenę z początków ich romansu.

IC. d. B-j.
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Się podhieśe kurs swej mn^i i tu leży, przyczyna ZŁODZIEJ SKORZYSTAŁ ZE ŚLUBU. Artur
tej sytuacji na gisMae. YSlłenbaum, diorąży W. P., idąc na ślub do

Wczoraj o&towSmd W Zurytfiu markę niemis- kościoła 0 0 . Bernardynów, pozostawił swój 
fcą 0.01.81, mi, iirnkę poiau} 0.01.35. Kurs ten pias:cz wartości 2503)00 mb. pod opieką woź* 
Wskazuje, że na giełdach w Poisc* spcteulanri niey Mikołaja Ilryi&a. Po ślubie jedhdk płaszcza 
sztucznie wyśrubowali kurs obcych walut. j swego nie otrzymał z powrotem, gdyż jaktwier-

Na giełdzie oficjalnej rf Pbisoe wczoraj jSła-! ffiu Hryńko, nieznany żołnierz zażądał wydania
»• to rłrv'am; mi 4 1 i\Vł slsv i i  &L\l nki ^ ia  7 IrińriPim iiinfnił da «r łitrmijhccaa: za dolary od 43.000 do 44.209, dbł. kanad.

43.469, maikę nienneeką 1.20 — 1.30, leje rum.
160 — 170, liry 2.000, fr. azwajó. 8.000, kor. 
czeskie ł.275, tor. bisstr. 0.55, kor. węg- 15,50 
i. seterł. 195.000. ,

CENY ZBOŻA. Na giełdzie zbożowej wfe 
Lwowie, w ub. jtotiiedziatek zawarto transakcje 
po następujących cenadh: za 100 kg. pszenicy 
ladó Lwów, 12..000, żyta fcg 00\‘, ję« mienia 18 500* 
owsa 84.000, nufd żytniej 68 prtoa, tecró Czort- 
ków, 162.500, 70 proc. od 169.000 do 170.000, ka­
szy jęczmiennej loco Lwów 1553)00 jjnfc. Innych 
rodzajów1 Zbóż nie oferowano.

MALEC NOŻOWNIKIEM. Wczoraj zaszedł 
(ponownie wypadek przebicia nożem przez nie­
letniego chłopca swego kolegi. Po nauce wie­
czornej w szkole im. Mickiewicza przy ul. Rutow- 
sktegO, 16- letni Albert Kuoaeba, terminator sto­
larski wmieszał się W zwyczajną bójkę wyrost­
ków. Wtedy 14- letni Roman Matkowski, termi­
nator fcowaMd, wyostrzonym nożem zadał Ku- 
ozebie głęboSsą i Szeroką ranę w tewy bob. Ocie­
kającego krwią chłopca przyprowadzono do Po­
gotowia ratunkowego, gdzie po zaopatrzeniu o- 
desłano gb tfo szpitala. Małego nożowca ujęto i 
odprowadzono na policję.

Z powodu nagminnego szarzenia się nożo- 
wtiictwa wśród nieietniCh wyrostków musi szko­
ła wraz i  rodzicami zająć się wykorzenień i«n  
t«!gó zdziczenia.

ROZUM 1 UCZUCIE. Konflikt chłodnego ro 
zumowania mężczyzny z uczuciem kobiety był • odbędzie^ię w sobotę dnia 17-gą lutego 1923 w sal;
powodem zamachu na życie lej ostatniej. W  real- 
nośd przy di. Gródeckiej od trzech łat miesz­
kała Rozalki O., licząca lat 21, ż pewhym star­
szym mężczyzną. Przyjaciel jego zwierzył się mu,, i 19 bm. lekcje w szkole muzycznej S. Kasparek
żo przed iaty owa kobieta „Bdfadzita" go, a (Kochanowskiego 4). 154
tym uwodzicielem był właśnie ów informator.
Kobieta owa, zSgitototta wyrzuceniem z domu,; 
prosiła ty$to o dwa tysiąos marek. Czując widu*'

tego okrycia, z kiórean ulotnił się vr tłumie.
Z  KRONIKI POŻARNEJ. Wskutek drożyzny 

opału, w kamienicach, które mają centralne o- 
grzewanie, pali się skąpo, ku utrapieniu lokato­
rów. W reainości Miejskiej kasy oszczędności 
przy tli. Wałowej !. 9, rówtiież oszczędzano na 
opale. Wobec tego w1 biurach Dematu, oraz w 
mieszkaniach dra Norberta MiChaJewskiago i dSra 
Aieksahtka Vogia wstawiono żelazne piecyki a 
rury od nidh skierowano wprost do otworów 
wentylacyjnych. Wczoraj poczęły płonąć belki su­
fitowe, dotykające do ścian wentylatorów. Straż 
pożarna pod wodzą p, Cieczkiewicaa, wyrąbała 
duży otwór w suficie mieszkania dra Vogla i 
przez dwie godziny gasiła płonące betki. Osta­
tecznie ogień zlokalizowano i ugaszono. Szkoda 
wyrządzona ogniem jest znaczna.

W mieszkaniu Mojżesza Bodhnera w Rynku 
pod I. 12 od ogniska kuchni powstał pożar po­
kojowy. Straż pożarna ogień ten również ugasiła.

PODZIĘKOWANIE. „Uniwersytet Ludb-
\vy" dziękuje tą drogą WPsnom Woiaowf i Pa- 
riserowi za bezpłatne wypożyczenie fiimu p. t. 
„Alkohol", a WPanu Schabowi za bezpłatne od­
danie sali kinoteatru „prażyny" na ceł oświaty 
ludowej.. Uniwersytet Ludowy.

K o n c e r t it-le tn ie g o  s K r z y p I l ;
B R O N I S Ł A W A  G IM P L A  141

JAD CNARUŻIM* ul. Bernsteina U o goaz. 8 wlecz. 

PROF. WIKTOR ŁABUŃSKl odbędzie 18

oznie przywiązmie do byłego .^orzeczonego" : ,
POGRZEB METROPOLITY JERZEGO.

WARSZAWA. 11. lutego. (Pat.) Dziś o godz. 
postanowiła skończyć z życiem, nie mogąc zde- 2 * f  P° odprawionych w soborze
cydować się na zerwanie. Za otrzymane pieniądze ^ P r a d z e , odbył się pogrzeb zamordowanego 
kupiła jodynę, którą wypite, a następnie -sto- metropolity .terzetto, gtowy kościoła prawotł- 
czyła z piętra pod okno swego poprzedniego mie- wne8° w Polsce. W pogrzebie wzią, udział ja 
szteania. Zawezwany lekarz Pogotowia ratunko- zastępca rządO prez. min. gen. Sikorski, mm. 
wego ucfctelił desperatoe pomocy i pozostawił F^bi. reptt&ntownł kierownik te-
ją pod opieką poprzedniego towarzysza życia. & ż m tóśtmtwa Mfitotowśk.- Pomorski Obok 

,TT~~ , Ł , ., prezydenta nun. kroczył adiutant prez. Rzpitej
WERONAL W  WODZIŁ. Anni. 0 . usuowa- ^  2aruski. KondUkt żałobny poprzedzał od 

a p t o w . ć  się życia wionąłem po^brae, jak ^  ;echot 2 ortdestrą ^  ^ r Z a  wojskiem 
to tozymia UW* desperatka przed paru dniauu, ^  praw03ławnCj za

o d £ ° WłU ratJnlKł̂ n udżiełono )«1 pomocy ]contMttem odd^a, kawaicr i z or-
Idestrą i baterja artylerji. Zmarłemu oddano ho

CO SIĘ ODWLECZE, TO NIE LCIECZE, tak nory wojsteiwe. Zwłitó metr. Jerzego spoczęły
fmetdzi obecnie Leon Stierer, właścicjel sklepu na cmentarzu Wolskim. Na trumnie ztożonsi Li-
pray ul. Rżeźnictóej pod 1. 5. Przed dwoma mie- wieńce, między innymi od rządu RzpUbei
siąeami pewna wieśniaczka, kupując w 6klepie, p0isłdej.
isferadła mu pdótoo, wartoM 240.000 mk. Wczo-

JYowintf z dnia.
Lwów, 14. lutego.

REPERTUAR TEATRU MIEJSK. WE LWOWIE
Śtoda I I luty o g. 7 „Lóhengrin*, opera.
Czwartek 15 luty • go Az- 7 .Gwiazda*, sżhtka w 3 

♦Jahra. (premiera).
Piątek 18 luty o gódż. 7 „ Eugeniusz Oneglii*, ope­

ra Czajkowskiego (Gość wyst E. Bandrotrskiej).
REPERTUAR TEATRU MAŁEGO, Gródecka 2 b:

Środa 14 luty o godz. 7 wleci .Zabawa W miłośCa, 
komedja w 3 akt. Stefana Riedrzyftskiego.

Czwartek 15 luty o  g. 7 w. „Zabawa W tntło$Ć\ ko­
medja w 3 akt Stefana Kiedrzyflskiego.

Piątek 16 luty o godz. 7 w. .Zabawa W tftSłctód*, ko 
medja.
REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI, tś. S i o n e k  i

Środa 14 luty o g. 3*30 „Bajadera*, operetka.
Czwartek 15 luty «  godz. 7 „Japonka4, Operetka.
Piątek 16 luty o g: 7 „Bajadera*. operetka.
Po kaidem przedstawieniu wieczeniein ćzeftaja 

wozy tramwajowe de użytku PudlicM eśai We Waeystkich 
kierunkach.

i. ‘ i : . . ' a-aaeiM-* • x. .
TEATR ŻYD. S. M. GIMPEL, JaiteRóńŚkń 11.

Środa 14 lutego 0 g. 7*30 #. ,Bądź człowiekiem8, 
operetka w 4 aktach Senorra.

Czwartek 15 luteąo o godz. T3» W. .Nteze GOdłe*, 
operetka.

' I igaWrinl : -

REPERTUAR BIURA KONCERT. M. TDERKA:
Piątek 16 lutego: Wiktor Gille (Paryż) Wieczdt Fr. 

Chopina.
Poniedziałek 19 lutego: „EnOch Andreń* A. TiiUty- 

sone. Wykonawczyni K. Rychterówna.
—

Ź UNIWERSYTETU LUDOWEGO IM. A. 
MICKIEWICZA, (ul. Bourlarda 1. 8.).

We fśrodę, 14. b. m. o  godz, Y. wieesś. wf iŻaw: 
Związku Kolejarzy, przy ul. Gródeckiej I. 69, 
mówić będzie tew. Chi-ystowsid ..O kóoęneraCjł 
spożywców*'.

We czwartek, 15, b. m. psży uL Boui lorda 
5., o gddz. 6.15, wykład dr. Karpuszteo, p. t :  
Konstytucja i pilawo wyborcze.

W  piątek, 16. b. m. przy lii, Bourlarda Ł 
5, o  godź. 6.15, wykł^f p. SWiifcówWkiegb p. t«: 
Człowiek niewidzialny.

PREMIERA „GWIAZDY" BAURA, Która od- 
będae się w Teatrze Wielkim we„ czwmrtdt, zapo- 
wiadla się nader interesująco. Środowisko wśród 
którego odbywa się ńalćeja sżttfel. nęcłto jtiż baf. 
J o  wiciu pisarzy sodtiiozfiych, stery mistrz je­
dnak, jadam jest bezsprzżtozflie Bahr, umiał je 
wyzy>«rać w sposób właściwy i dać całość n|s- 
zmiernio hiteróaująęą. Jok już w^rasmieliśmy, 
g.ówną rolę kobiecą gra p. Halina Bliiftsłra- Czar­
nowska, która, jak to sądetć można po próbach, 
stworzy łareację pełną życia i prawdy.

Z POWÓDU NIEDYSPOZYCJI P. RAPAC­
KIEJ, premiera operetki „Bal w operne" Heii- 
bergora, odbędzie Się we wtorek przyszłego ty- 
Ł-odiniu. >

MARIA LASKOWSKA, żońa tow. W tM y- 
siawh LasSrowslijgo, Kmaria po długich oier- 
pieniadh. Pogrzeb wyihienianitj odbędzie iśa‘ę w 
czwartek, o godzinie 2-giej. pO połuitlniii, i  do­
mu żałóby przy ul. Dw-erniefeiegu, stacja pomp 
M. Z. E. Cześć jej pamięd.

PONOWNA PODWYŻKA CEN GAZU ! PRĄ­
DU ELEKTRYCZNEGO I WODY. Romiśja finan­
sowa i elektryczna rady miejskiej, wczoraj na 
wapólnem powodzeniu uchwaliła podwyższyć o* 
płaty za zużycie gazu, około 50 procent, Żaś 
prądu elektrycznego około 30 proc. Bilety tram­
wajowe mają podrożeć przeciętnie o 100 tńk. 
Powlódem tej nowej podwyżSri, Jest anaczite po­
drożenie węgla górnośląskiego i kosztów pro­
wadzenia przodsiębiorstwa. UdiWaiono też pod­
wyżkę podatku wodociągowego z 500 proc. czyn­
szu z roku 1919 na 700 proc. Uchwały te Wejdą 
W życie po zatwierdzeniu przez Radę miejską 
a vf sprawie wodociągów muszą być zatwierdzo­
ne przez rząd.

KURSY WALUT. W  ostatnich dniach z nie­
uzasadnionego powodu wzrosły znacznie kursy 
obcych walut. Niektórzy twierdzą, że banki nie­
mieckie znacznym nakładem finansowym starają

raj poznał on złodziejkę na ulicy w oaobie Ma- 
łaftki Tirusz, t  Birczy i sprowadził ją na po­
licję. Tu Truszowa twierdziła, ż* jest niewinną. 
Osadzono ją jednak w kozie.

d ru g i n a p ad  n a  s ę d z ie g o  w  K ra k o ­
w ie . Niedawno paskarz mieszkaniowy Vorzimer, 
zranił sędziego W czasie rozprawy. Przedwczo­
raj znów w sądrie cywilnym, niejaki Wilhelm 
Bazes, mteił się na przesłuchującego go sędziego. 
IMy zaałtócowany csonylił się, ‘Bazes uderzył pięś­
cią w stół, z którego odłamał się kawałek des-( 
ki. Odłamek ten ugodził W gtowę siedzącego ż 
boku urzęcftifea. Bazesa następnie ubrano w kaf­
tan bezpieczeństwa i tek przesłuchano go w dal­
szym ciągu. "Furjat ten był jut poprzednio na f 
leczeniu w szpitalu dla obłąkanych.

HANDLARZ ZBOŻEM W  KOZIE. Estg Brett 
kupił dla młyna Tłioma wagon pszenicy od Józe­
fa Abrahama Kuka, płacąc mu około 11 milio­
nów marek. Gdy pszenica nadeszła łt* Starego 
Sambora do Lwowa, okazało się, że jest ona ze­
psuta i po części zgniła. A. Kuk, jtafco prób-

UŁTJMKTUM TURECKIE.
KONSTANTYNOPOL. 13. lutego. (Pat.) Ze

j źródeł angielskich donoszą, że dowódua turecki 
! zawiadomił admirała angielskiego, że wszelkie 
próby wyłowienia min przy wejściu do portu w 
Smyrnie, będą uważane za ca&sus belli.

Dwa mordarstwa.*
Policja w Jaworowie ćbniosła, iż w Zawa- 

dowle został zainorelowany Iwan Chlan, tam tej- 
ary gospodarz. Se Lwown, wyjechał wywia­
dowca, w eełu* przeprowadzenia śledztwa.

Pomiędzy Rawą a Magierowem, znaleziono 
żwłofei gpapoiJarza Eljasza ŻuthowiCza. W śiedz- 

j twie poiicyjnem stwierdzono, że wymienionego 
! wyciągnął z domu sąsiad jego Marcin Cichy,
pod poitorom pójścia do cerkwi. W  drodze Cichy 
zarąbał siekierą Zuahowicza, a następnie zrabo­
wał mu kurtkę, buty i spodnie. Poiicja aheszto-

kę przy transakcji, przedłożył źiarno wyborowe, wała zbrodniarza, który w tych dniach stanie
Sprawa ta opafla się o  policję, która aresztowała sądem doraźnym we Lwowie,
handlarza. j — —  ,
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2 S 3 *  **■?*> roi* Ł  iSnującą czsfc P6ÓCV TC-Ta j T T  ją *s\*w* re-
v ż t 31̂ 1̂  *ej»ttty« tylu

pozostała tyflftł j’irr'a x? . ®®^1,aaeŜ > dnia pruty
amerykansl i F o W  \, ^ ^ at3zy P^m ystowiec
ś w i e ż *  N W i t f s a *  n a

c a  r o b o b n & a  » a i > r « e s ^  ^  8 t W K a h f c l ł »  * »  P ^ a -

oufe aie więcej ^  P™‘
A  do ,-o S ik a  L f t t S g S ® ' .  Ma 2 mi- 
jątek jegD K®.'iy!p ^  P^elamawu, źfi jaw-
wprowaddł u aiebie ponmażai, —
W .  M * i  C ,  1 '1 ? k r ó t ” > r  « * • “

= ° , nie mew p , łS 1̂ 0' *  " V  «*<•-,

Odezwa w sprawie Zjazdu 
Międzynarodowego Historyfców.
W  okmsie wielkanocnym b. t. (8 — 1® *£JTie 

tńia) obędzie się w Brukseli V. Mtędzynar- nQ«- 
gres 'historykó-.r. Przyrzekli w tum ,tt»w  * 
(stawicie© nadto historycznej wszystkimi nsr° " '  
cywilizowanych. Dotychczasowe tego typu ^  
g-resy międzynarodowe historyków odbyte w w®* 
i tu czasie w Paryżu, Rzymie, Berlinie i Itorwty* 
s ie stwierdziły ponad wszelką, wątpliwość, iż na 
polu naiiki reprezentują owe praedewszystkient 
3*ano4y i 'pańetwa, ich kulturę i potęgę. Zamierzo- 
ny obecnie Kongres w Brukseli -  pierwszy 
czasów Wielkiej • wOjny — wskrzesi mech/Wue 
teadycę Kongresów dawniejszych, a nawet może 
ją spoięgować, ze względu na przeżywaną przez 
świat fiaty chwilę dziejow i Natfió wagę jego po­
większa okoliczność, że Bruksele stała się w cza­
dach ©statoicft, jednym ż najgłówniejszych ośrod­
ków umysłowo- politycznych Europy- JafeSa*1 
wiek przedstawiciele Polski uczestniczyli l d a -  

Nln t “ ww™» w uyi,. "  Przekona1 iiw sic * ,a™ryin oracv wtiiej Czynnie oraz biernie W Zjazdach pcffi)-
rył w p a S S f11! ^  ob^ >  jjśtó tot hi? wy-; które wydają im m S k ą  mf 15 gotfeia, ó ! B“YfŁ to raz S S S S S K S S S bs zwiedzania warzeim soli których marzą, db których chcą wrócić, lra S1* P*zed nauką naszą możność równorzędnego

   ^ T . ^ r , . . ^ r r -

Wytirgi c m  do r t wni 2h t » .  - I  < W * w .  “ “  “  —  —£FEE!LS!£ *****

^ P p o b l e m  p r a c y  a . . .  r a d o ś ć  t y c i a .
m ó S S f ^ 0 Komisb odwony .w  pewnej mj^ftoowości galicyjskiej. Dofeołtt oi- 

D«t>wad ae ?sracy 1 °Piefc» społ. hrzymich kadfei, wśród waru, jakiego człowiek
«Jr jest w Poi^  Seszcze b ^ r 0^ ^ 1̂  * * * '1 wyŁrzyIIloć ,lk  ^  *W i robotnicy półnadzy 
wr*5» t d e * r S ^ * S ^ łi S aa 1 ! i wykonywali «wą p m * . Pi<*y pochylone, zapa-

- aiente. <-zach ogień chorobliwy. Już nie Wiera, ite gt>-
d ia  pracy obowiązywało tydi ówczesnych nie­
wolników. 18 może is  ?

I niech kto ódpowie, oo <a ludzie, z których 
mordownia gdzie praoo^ali wyssała sił* l ochotę 
łfe *3«da, ^  m  ci itkfcie mogli jfisadce tóbić 
|3b utooitozssiiu pirucy? W  najlepszym razie jeść 
i spać. Praoować, spnń i jeść. A tx> dta duszy? 
Gd.łe lU czas radować się jasnością dnia, cudami 
życia, pcizyrody, Kaufcj? Cztowieit anęczUJiy, wy- 
tóeapafey, fliepewsiy jutr^-tazego ehitba, nigdy 
nie będzie prauowai tak wydatnie, choćby fych 
godzin ptracy miał 15 . v

Naazym rąjrezentajitom feapitału dslefao jesz- 
ćze do togO, aby rozpoczęli reformy od... aiebie. 

; l^zekonallby się, (00 letsze? 5 godzin pracy,

pd^rczek PiaMfiyulowyeh i handl-łWieh W pódlueaiohy kurs obo^mlt Walut. Poskromie roz- , <ĵ 1jei|1 wystapienietn fiuttoraletnców, a pmdstawi-
t,ch  polskich których [ 1 “ J 2 3 & Ą  wiedzy naszej -  z pr^dstowi-
wodle kurau femka szwajcarsldORO S S  ™ą<î  Dotychczas jednakowoż - ^  J ^ ó w .
« azystko na rynku handlowym dó tejT ów ^S  plmtowej wofti z t i o t m  k ord toż J  §4 ś[ m &  i m
^agi m ierzą a rząd świeci ^  rośftk} V  » nąd&i ludności, leżefe ten W yd,u ł Wykonawczy Komitetu PoMiego

yaszs optoty, 1 tak od 1 raar^ k  o IM  L ™  ' ■5astra8tóJ ^  ..Skał drożytniany me zoStome 1 Mj^ynarodowego jaidu Historyków w Bruk- 
Klrożeje opłata aa prZewó*  towwów L S T  f W 0 1 ^ nizt nie potrafi powstrzymać wy- j ^ .  Prezes: paraf. Jan Kochanowski. Wieepre-

SS Vt If™ “_ h. i pwekaeu paezUłwi-tto,
^  ”  . i f  • U * uU paczek
» artosaowych 2,000 Jikp. Z« U*T » 4  do
■ J ż . : i ^ ^ i . ' lo ,260. J r- < »  m *  t o k i  i .  « o L ' J L j ‘

zes: prof. dr. Bronisław Dembiński. Sekretarz: 
gełieralny: prof. dr. Marceli HandeLsrami. Sekre- 

‘ i tnrz: dr. Wiiusenty Łopacińsfci. ^  Członkowie;: 
arof. dr. Władysiaw1 Abraham, prof. dr. Konstantyi . ± 'łK ... * wł̂ lu.1 —w£ .ik. Tnr..Chyliński, prof. dk.'>«dwlk F t ó f c W ,  p K r f .  d r .  Ta-

będą odpowiednio podwyż yAdreS
. . . .  . , , * KÓMiSJA ÓSWIAliDWA P. P. S., odbędzie kt<Ć 1. 8 .).
^  ^  kupcy, producenci rolfli i posiedzenie w piątek, 16. b. m. o gottz. 8-mej wie. u«1Ł«Wtlarze in > d___1..:..  tt... .A ev4dri«łOŝ i.5̂ t; 1 J{. p,wartofif0 JÛ  ^du im ą Jt^ułują fieity .wfidłfi 

f r a i i k «  p f - ^ W ^ y j e n n e j ,  t o  j ó s t  w  s t o B u t t k u  d o  

^?ddńJa SZWa**Garj’ ^ e8 °  ^  dolara. Ceny te wy-
."HaWr ;niż nrjJa -000 ^bp„ to jest o wiele drożej 

tysięcy bo^zule dla dzierż od 6 do 1‘1
męski4’ i r f e erS ^'JSP tó  1 -600-6.000, koszule 
do noaa i 900 ?  a *tawet 140.000, Chustki. b^lzie się w piątek,
n ci 500—.ficnA -8 '500, bluzki damskie 10A00, i wiedz.

uzoresn, w tofcalu przy Uł. Sytestusfeiej 1. .
O przybyde proszeni są: to w. Hankiewiez, "Z tnuzifk l.

Iiówemstete, tft. Elster, Skaldc, dr. Heirsdital,, — ------* -
C ł t f y s t o w s k i ,  A - .  D r ę g i e w i e z ,  S ż c a y « 4 4  N o w ć -  j  W I E C Z Ó R  S O N A t  0 .  U .  1 9 2 3 .

kowdn, Cieltewifiz, Biato^ki. | Bronisław Pożniak (pianista) i Geza Kresz 
„ .„... . - y  ,* . - ; (akrzypek) odnieśli duży sukces onegdkjszego
* SZKOŁY PARTYJNEJ zebranie szóste, od- wieńżoitt. P. Poźniaka znamy z częstych wystę- 
le się W piątek, 16. b. m. o gam. 7-łnej jp5W u ^ g .  jako dobrego kameraliatę, natomiast 

0 0 - f i ^ r ^ -  ®iltóki ttamskie 1UAOU, I wiedlz. w lokalu przy uł. Brajeitwakiei 8. • ; no nu  pierwszy stan^ na lwowskiej estradzie
2 0—500 l i ,  ĵ12̂  P° 00—s5.000, zatrzaski1 Wykładtó^n bętfcde: Historja średniowiecz- ^ fjcM  Ktefia. Jest to baidzó dolxrv skrzypek, 
20.000—40 f  . BO.OOO—S(X).000, kalosze nu łącznie 2 historją Polski, oraz goografia ))Cizaa.CżająCy się temperamentem, łagodnvth to- 
jedwab do damskie 35.000-300 000, Pćlfiki. _  . ąem, czystą i brzmiącą tech niką oraz muzrfcal-
4‘» 400.000 2 ? ałv2-00^ 4 000  ̂ scyzoryki 2.500 Ś^śja óńwtotowa k  P. a  nośclą. ' r t ' r
*1 tacka wody 1,0i)0—10.000, * w  BUSKU, odbędzie się w niedzielę, 18. Program składający si& a prześlicznej so-

1.100—5.200, 70. ^n- szerokości
do 9.000, chustki j S S  8(1 «»>• 4.600
kołdry 9 0 .0 00 -250  000 32 .000-80 .000 ,
3.000 Mkp. i t. d 5 Pe,kaie od 5.400 db

we Lwowie.

związku kujK-ów we Lwowie d^gistrat dla 
N i e  g o r z e j  ś r u b u j ą  o a h y  t  , ,

ktlłÓW spożywczych. Jórtt rfowS S * .  urt?‘ 
.s lepu z w y r a j a m  mięsa przy

z e d ł o ż y ł  n a s t ę p ®  S J S T W *  
Rowego 4.700, bez k o ś c j  5  

prżowmy 6.000 Łe- kości 6.300, ctoleŁS?’ t ? 1*" 
« « j  jako-ci 4.0JO Mkp. C e n a

a o s l a f a  w i e l e  z m t o n i w n a ,  g d y ż  1  k u  l  e

F ? el tosztifje J a k  poprzednia 12 .000,

; skiej. * . (’
i  E n t u z j a z m  byłby b e z  p o r ó w n a n i a  w i ę k s z y ,  

g d y b y  k o n c e r t a n c i  b y l i  w i ę c e j  w c z u l i  ( c i ę  W  

• «  i  g r a n e  u t w o r y  i  t e r n  s t w o r z y l i  o d p o w i e d n i  n a -  
|  S t r ó j .  W  s o n a c i e  B e o t h u r a i a  r a z i ł y  t r o s z e c z k ę

, r a flg l H  l i B i l S J l l ^  Mbiccata Skrzypcowe (w pierwszej części), gdyż
r  tł . _ .  ri«towv w niedziele dtraJie hyły dolftą potową smyczka, ^skutek

i S T  «O M * «-tei W połtnłrie W “  1 ^ “  ł P«ypomhra-•8. łutegó 1923, o  god n ie  12-tej W połmhd 
• Wyświetlony zostanie film p. t

jąc wojskowy marsz.
Sonata Pizzetti‘ego ma

n
PASKARZE”

pierwszej swej
i ^ ę ś c i  d u ż o  o g n i a  i w e r w y ,  d r u g a  c z ę ś ć  jest
j f t i ł n a  t n e l o d y j n o ś d ,  k o m p j i z y t o r  r o z ś p i e w a ł  s i ę

1 . U  s z e r o k o .  T r z e c i a  c z ę ś ć  j e s t  p i k a n t n a  i  l e k k ą ,

1 j e d n a k ż e  w y w i e r a  s ł a b s z e  w r a ż e n i e .  “ *  W  w a -

w >  6 .  a k t ^ J -  P r o g r a m  u z i f o e ł f i i  r j a c j a c h  S c h u b e r t a  m i a ł  p .  K i m  p o l e  d o  p o -

f i l m  naukowy: Garncarstwo w Tunisie". ójA sWej techniki, wykazał też Wielką
ftim nauKowy ” lekkość prawej ręki, wykonując ^rąbnie m z-

Podcsas przedstawieniu koncert pełnej ot- rodżaje śmvCzkowania.
kiestry kinoteatru „Marysieńka". ;• Artyści potrufili cj»idnać sobie słuchaczy

CENY BILETÓW p» 800 i iOOO mkp., ga jedn\Tn zamaolierił i 00 bid zawsze milo będą

- ±  , S S L - ^  « -  « -  Marysieńka., M M
m ę  z w i y u u a ,  c i e r p i ą  b e e g r a z u c z n ą  n ę d z * .  |

mięsa wolowego 4.700, Im  kości p a y i .~ 0'
 o - 0 k r  6 . 8 0 i V c t o l r “  ’ Wle*

3 3 0  Mkp. C e n a  w ^ i l L i

2mioiii«aa, gdyż 1 kg.
, 6 jak poprzednia 1 1

S ;  ćT :“ *  m S : ’  • =
S t w i e r d z i ć ^  n a l e ż y ,  ż e  z a r o b k i  r o b o t n i k a  

, f t!^ e funkcjonarjuszów państwo’
wych lub prywatnych i fejneiytów absólSuiid p?e
l(]ą w ™ ™  T. .._x--------   . llro

o jaz
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Klęska drożyzny.
iWicce niedziela© P. P. S. w Warszawie.
Warszawski OK.R. .'PPS. zwołał na nie- 

d a cl?  trzy wiece w sprawie drożyzny. Do ja­
kiego stopnia klęska urożyźniana dopieka lud­
ności pracującej, świadczył niezwykle tłumny na­
pływ publiczności, wś^óJ której obok większości 
jobot dczej, znajdow. ły si ■ liczne zastępy pra­
cowników i inkligenuji, oraz bardzo wiele ko­
biet. Nastrój mas był podniecony i podrażnio­
ny. Ludzie zewsząd pytają, co czynić należy, 
by pozbyć się zmory drożyźnianej. 1 obawiać 
się trzeba, że o ile rząd i władze nie przystąpią 
do poskromienia na drodze doraźnej szalejącej 
drożyzny, to żadne argumenty nie pomogą i 
ludność ucieknie się do aktów rozpaczy.

W SALI MUZEUM PRZEM. I ROLNICTWA
Wobec tłumów puLliczności, które się pomie­
ścić na sali nie mogły, wygłosił referat tow. 
Olanund, który w sposób przystępny i z wła­
ściwym sobie humorem wyjaśnił zebranym, na 
czem polega drożyzna, a następnie, jakie są 
jej przyczyny. Ludzie pracy wynagradzani są 
za tę pracę coraz gorszą marką, padają ofiarą 
drożyzny, której nie są w stanie dogonić żadne 
podwyżki plac. Marka spada codziennie, place 
zaś rosną w okresach tygodniowych, czy mie­
sięcznych. Ilekroć uda się wywalczyć wyższą 
płacę i przemysłowcy po dłuższych rokowa­
niach czy strejkach godzą się na postawione 
warunki, okazuje się, że drożyzna ptześcignęła 
już żądania robotnicze i że trzeba rozpocząć 
nową walkę.
.Główną przyczyną obezwartościowania marki, 
a więc pośrednio drożyzny, jest
BOJKOT PODATKOWY SKARBU ZE STRONY 

KLAS POSIADAJĄCYCH:
obszamictwa, przemysłowców, kupców, zamoż­
nych włościan. Tow. Diamand przypomina, jak 
klasy posiadające odmawiały podatków rządowi 
tow. Moraczewskiego, zmuszając go w ten spo 
sób do t ustąpienia, i jak po dziś dzień bojkot 
ten trwa niezmiennie. .

Tow. poseł Jaworowski oświetlił stanowi­
sko partji naszej wobec obecnego rządu i za­
znaczył, iż dziś popieramy go, jako rząd demo­
kratyczny, ale stosunek nasz w najbliższym 

• czasie uzależniamy od stanowiska tego rządu 
wobec klasy robotniczej.

Na wiecu w sali kina „Europa" wobec 
olbrzymich tłumów referował tow. Szczypiorski 
podnosząc, że
ZAROBKI PRZECIĘTNEGO ROBOTNfKKA NIE 
RÓWNAJĄ SIĘ NAWET POLOWIE PRZEDWO­

JENNYM.
Pierwszą radą na drożyznę jest zaniechanie 

śrubowania pośrednich podatków, które całym 
ciężarem walą się na masy robotnicze i inteli­
gencję pracującą. Wydatki państwowe należy 
pokryć z podatków bezpośrednich. Drugim środ­
kiem walki jest zuipń-Snc wstrzymanie wywozu 
Żywności zagranicę. Rząd winien również po­
wstrzymać nadmierne kredyty dla przemysłow­
ców i obszarników, a sil. łb finansowo poprzeć 
miasta i kooperatywy robotnicze, by te mogły 
rozpocząć skuteczną walkę z paskarzami.

Następnie przemawiał poseł komunistyczny 
Królikowski, który chciałby namówić robotników 
do biernego przyglądania się drożyżnie i do 
nieprzeciwdziałania jej na żadnej drodze. Naj­
wyżej walką o podwyżki. Przemówienie jego 
było bezbarwne, a co ciekawsze, nieokraszone 
oni razu słowem: „rewolucja", którym niegdyś 
tak lubili się popisywać komuniści Mowę p. 
Królikowskiego ciągle przerywano z sali wrogio- 
mi okrzykami i drwinami.

Ostatni zabrał głos powtórnie tow. Szczy­
piorski, wskazując, że walka o podwyżki jest 
połowicznym środkiem. Zresztą dziś każdy 
strajk jest na rękę kapitalistom, wobec grożą­
cego bezrobocia PPS. chce rzeczywistej walki z 
ciążącemu nad proietarjatem dolegliwościami 
gospodarczemi. /

Na wiecu w teatrze Praskim masy słucha­
czy wysłuchały referatu tow. posła Norberta 
p&iPoi Jogo, który oświetlił kwestię dr żyzny 
PA tłu całokształtu stosunków politycznych i

ekonomicznych w kraju; omówił przyczyny jej 
i środki zaradcze.

Następnie tow. poseł Gardecki w imiei iu 
warszawskiej Rady Z w. zaw. mówił o  roli, juką 
w walce z drożyzną odgrywają robotnicze orga­
nizacje zawodowe.

Na wszystkich wiecach przyjęto prawie 
identyczne rezolucje, następującej treści:

„Robotnicy zebrani na wiecu w sprawie 
drożyzny, stwierdzają, że dzisiejsza sytuacja go- 
spoJaroza I Un<; nvowa wymaga ratyc hiui; stowtj 
aanroji. Cała wi .a za ciężkiu pi<.ożen'e f-  au  o- 
•vt> i toupodarcie p. ństwa *p: da na i lasy po la- 
dająoó, które w clą^u czOer. •Habit rt.ąuów po­
lityką swoją powodowały stały spadek nurki 
p"likloj i gwałtowny wzrost drożyzny. System 
podatków pośrednich, subsydja c l i  obszarników 
wywóz artykułów spożywczych zagranicę kraju 
— oto główne przyczyny dzisiejszego sianu, lak 
fateinie ciążącego na masacłi robotniczych.

Natycluniastowa zmiana gospodarki jest ko­
niecznością, jeżeli państwo niema runąć pod 
ciężarom trudności finansowych. Wobec tego 
zebrani domagają się-

1) Natychmiastowego obtożenla wysokieml 
podatkami borpośredilaini U s poci;.dających, 
a więc znaczn«go podwyższenia podatków grun­
towych, od obrotu pieniężnego, od zysków pa­
skarskich i t. p.

2) Zebrani żądają natychmiastowego znie­
sienia podatków od ariykutów żywnościowych, 
obciążających znacznie klisę pracującą.

3) Zebrani domagają się zamknięcia granic 
i i i  wywozu artykułów spożywczych i zabronie­
nia wwozu artykułów zbytku.

4) Zebrani domagają się zniesienia 'artykułu 
7-go ustawy z dii. 6. czerwca, uchwal mego przez 
bogatych chłopów i obszarników, a z w I łają­
cego ich od odpowiedzi, laości za pauk^rstwo.

5) Zebrani domagają się wyi okioo kieJytów 
dla miast i kooperatyw na wailke z drożyzną".

Jrtimochodem.

„ E l i e w i a d o m k a “ .
Kiedy zarazi Polskę ma uderzyć,
Nie. zawsze ministra sdgadnis źrenica.

Straszliwa epidemja. W przeciągu niespełna 
dwti miesiycy ogarnęła cały kraj. Ko/.parz i bez­
radność ogarnia odpowiedzialne czynniki: Za­
częło się przecież tak .niewinnie*. G iy jeden 
człowiek zapadł na nią w Warszawie, cała praca, 
t.zw. umiarkowana w rozsądku, perswadowała: 
To osobnik, który wypadł z tram-aju, upndł 
na głowę, podupadł na ogi, jego ojciec, m«tka, 
d d s .e i biiższc pekrewieńs wo to sami obłąkańcy. 
Ale zaraza .niewi^dotnici" i tych szybko ogar­
nęła. Sza leń two zaczęli uważać za cnotę, Rząd 
zamiast środkami weterynaiyjnymi stłumić j* 
chciał policją. R/.ecz prosta, izolacją chorych 
chciano zlokalizować zarazę. Zarządzenia w y  la 
no z.> późno i rozpoczął się pochód niewiadomki 
po całej Polsce.

Już d/ ś skonstatować m^żna p^wne ogólne 
objawy tej groźnej^śmoioby. Oiobmk, dotknięty 
niewiadoinką, nagle traci świadomość i nie wie 
co się a nim dii'je (stąd nazwa). Traci świado­
mość różnicy między dobrm  i z!em, między 
miłością i nienawiścią, między etyką ludzką 
i wilczą, międz. cnotą i zbrodn ą. Jest to zat ni 
jakaś psychoza w rodziju „morał insanity* 
w stanie ostrym. Jt-źeli cbodzi o flzyczne ob a wy, 
to*pacjent nie może sobie znal ić  miejsca, chciał­
by cho zić po powale, to znowu siawać na gło- 
wie.‘ Pochodzi to od wytwarzania się nieprawdo­
podobnych wprost ilości wody w głowie, która 
wskutek tego ciężyt nieznośnie ku ziemi. Wido­
cznie jest to dyzenterja umysłowa.

Dalsze stidja n.ewiadomki są już wprost 
katastrofalne. Pacj nt, zatraciwszy pojęcie róż- 

jmcy między u zch-ośrią i zbrodnią, zaczina 
wkrótce lgnąć do tej ostatniej, rozpoczyna eię 
jakieś nicowame wszystkich je ,o  pojęć etycznych 
i moralnych. Nabiera psychopato!' giczncgo po­
ciągu do zbrodniarzy a przedewsr stk em kuitu 
dla mordu i moiderców. Dzieci ddkmęt* tą 
chorobą wyrywają lalkom nogi z korzeniami aż 
po trocinowe serce. Panienki na wydamu nie 
chcą słyszeć o adoratorze, k‘órvby nie miał przy­
najmniej jednego niebo—szczyka na sumieniu. 
N jstesowni j odpowiad łby im Landru łub ja­
kiś inny Kutia Rozpr wacz. Dewotki marzą 
o jakimś atletycznym archimandryc.e w wytwor­
nym stylu Snuragiia La oszcuki.

A już jak dalece giożn * i n ebezpicczne są 
symptomy zarazy u uiewiadoinków męskich, 
tego ani język nie opisze, >>ni pioro nie wysłowi. 
Kult mordu i morderców dochodzi u i.ich do 
zenitu.

„Niewiadomka8 nagminn e opanowała nie­
które stery. Grasuje okru uie wśród m odz e/y 
z akadimi kieut nie obziałceniem i proles< rów 
z umysłoweui t r/ckształceniem. Rozpanoszyła 
się wśiód pos ów z bjeńską orjentacją i w-ródj 
senatorów z nacjonalną tr ml mir *cją.

Nie oszczędzi a również duchowieństwa. Padł. 
jej ofiarą kler katolicki, a według na.świeższycti 
wiadomości i prawosławny. (Rabini mogą być!

narazie spokojni.) Kościoły są dzisiaj wprost 
bazą infekcyjna, jarzą się i brzmią od żałobnych 
nio łów za duszę niorder zą. Nieszczęśliwi OO. 
Fianciszkanie w Krakowie usunęli nawet z ko­
ścioła przykazanie „nie zabijaj*, które jakiś po­
bożny chtześcijanin przybił na muracii kościel­
nych.

NI dzfe jednak „niewiadomka* nie poczy­
niła takich spustosz* ń jak w redakcjach pi m 
t. zw. umiarkowanych w rozsąd u.

Na p er wszy ogień poszły zatem pisma, jak 
n. p. „Pędziwiatr Poznański", „Pędziwiatr War­
szawski*, dalej pisma wrzaskliwe: .Wrzask Lu­
belski", „Krzyk Narodu* w Krakowie, „Pisk 
Polski" w Tarnopolu, „Pisk Rzeszowski" i t. p.

Następnie wszystkie dzienniki miękkopapie- 
rowe — a zatem: „Kiozeta Poranna" w Warsza­
wie, ,K  oz ta Warszawska", Kio eta Codzienna' 
we Lw'owie, „Kiozeta Poznańska*, a me istały 
się równ eż czasopisma zoo ogiczne jak „We-z 
Pospol.ta* w Wars/aw.e, „Pies Goń Zy* w  'Kra“ 
kowie i .Swołocz Polska* we Lwowie. A w chwili 
tak epidemicznej lekkom\śloe izynniki r/ą lżące 
chcą zn eść mmis ersiwo zdiowia, szczęścia 
i wszelkiej pomyślności. Precz z tak.m rząueml

Czerw.
■ *»■ *  MmmmaawMii

3  sali sgdewej.
JEDEN BOK ZR  BICIE W  CIEMIĘ-
Daało się te w Pustomytach, 13. czerwca 

1922 r. Feriazty d.ień jak zwykle. Antoni Ban- 1 
dirowski, w towarzystwie Wład. Kaiiczaka, po- j  
szukiwał gwałtownie innego Antoniego — Ma­
ślaka. (Zdaje się dlatego, że był to dzień św. 
Antoni/go). Zapędziwszy się w poszukiwania, | 
przechocLii ścierką wiodącą obok chaty kowa­
la Wasyla Pańczy szyna i tu nareszcie natknął 
się na swój upragniony eel. Ale o dziwo! Cel 
ten stojący w tow. Pańczyszyna nie żywił wcale 1 
takich przyjaznych uczuć, na jakie zasługiwała 
gor.iwość obu poszukiwaczy. Maślak uchwycił 
KaJozaka, krzycząc za czem tu chodzi, a Pań- I 
czyszyn uzbroiony w żelazny drążek, przyskoczył 
do BandrowsUjgo i tytułując go w sposób, któ- T 
ry tu się nie nadaje do powtórzenia, uderzył 
go drążkiem po g.owie. Cios był tek simy, że de- | 
pat padł bez przytomności na ziemię, Jtokarz 
stwierdził złamanie kości ciemies.i iw^J, oo ~oo- 
wodowato trepanację czaszki a w 
ubytek kośei ćiemitńiowej na elipsje 8 ciu. dłu­
giej, 4 cm. szerokiej.

Oskarżony o zbrodnię ciężkiego uszkodzenia 
ciała, odpowiadał wt. oraj Pańczyszyn przed Try-1 
bunałem orzekającym tut. sądu karnego. Prze- i 
wodniczył s. s. o. Giebułtowski, oskarżał prok. 
Jasienicki, bronił dr. Głuszkiewicz.

Trybunał, mając na uwadze, jak ciężkie są 
następstwa bicia w ciemię, zasądżił Pańczyszy­
na na i  rok ciężkiego więzien;a.
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1 lltł> wcześniej dc nsfcycia w domu pończoch „KAHANE* ulica Jagiellońska II, od godz 6-tei t»rzv kasr» teatru. Ukazanie się tej książki należy jak Hajgorę-
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‘ .azia jak najszersze' rozpowszechnienie. Wobec 
tak małego zrozumienia w Polsce dla tak do­
niosłych zagadnień, jakiemi są rozległe dziedzi­
ny ubezpieczenia społecznego, książka ta, obej­
mująca pracowicie zebrane u,ater,a;y i wyjaśnia­
jąca teoretyczne podstawy ubezpieczeń w lóznych 
krajach, powinna się stać nieodłącznym pod* 
rocznikiem w ręku tych wszystkich, którzy za­
bezpieczeniem iosu ludzi pracy się zajmują.

Autor omawia wszystkie rodzaje ubezpie­
czenia, na wypadek choroby, bezrobocia, od wy­
padków, niezdolności do pracy, starości, wdów 
i sierót, jak rozwiązać te sprawy w różnych 
Krajach. Ponieważ niektóre rodzaje ubezpieczeń 
wprowadzono dopiero w ostatnich latach, gdzie­
indziej nie wyszły one poza wydanie dekretów 
Czy ustaw, książka ta ma raczej charakter prze­
glądu urządzeń, których ocena na praktycznym 
iparta inateijile meże być wydana dopiero póź­
niej. Nie mniej jednak wartość jej jest wielka 
i sprawie ubezpieczenia w Polsce powinna oddać 
wielkie usługi.

Z bagna kolejowej dyrekcji w Stanisławowie.
Paskarze z chrześcijańskiego klubu konduk-! flo ra  z żpłńierzem. W ton sposób p. konfro- 

tprskkrgo zanadto hulają. Są to konduktorzy ; Lor demoralizuje peraonal podągowy. Ńa szczę-
dyiekcji stauiiabiwuwskiej, stacjonowani we  ™-------   ‘ J -
Lwowie. I

Dnia 1 hm. ptzy pociągu 322, wychodzą­
cym a Grigore Glica. Voda do Lwowa, urząd
e«iny w Sniatynie przy rewizji celnej 
w wagonie służbowym około 60 l. wódki

we JC$e rewizora przy pociągu tym nie było; dziwi 
nas tylko, że tym p od cien i jechał p. komisarz 
S., uraęimk dotyc .ąoego wyduatu, który pe­
łn ie ń  był kres położyć nadużyciom p. Ja­
nickiego. r

Możeby pj. prezes {jora gafaciał się zainte
zwyż 100 paczek tytoniu, przemycanego z Ru- resować tą sprawą, jeżeli logo nie uczyni, to
nnmjj. Na tem ucierpiała jadąca publiczność, 
ho pociąg ponad przepisany postój spóźniony 
był 65 minut. W rzeczywistości paskarzotn tym 
Rio potrzeba ani dodatków drożyżnianych ani 
Ustawy o poprawie bytu pracownikom państwo- 

 ̂ym, bo gdy on za jedną turę szapaakujev dwie­
ście kilkadziesiąt tysięcy — to może wykwintne 
2ycw prowadzić. Na tych paskarzy to i dyrekcja 
Pąsez palce patrzy. Mimo że swego czasu jeź­
dziła komisja, aby wagonów nie demolować i 
nie niszczyć. Gdy się popatrzeć na każdy skład 
P xaągu wyoliodzącego ze Lwowa do Sniatyna, 
widzi się kompletne zniszczenia wewnętrznych 
Urządzeń danego wagonu. Widać, ż« i w dy­
rekcji mają swych opiekunów, bo im to wszystko 
W karnie uchodzi. Cóż na tu p. kontrolor Ja­
nicki?

Pan ten bardzo mato służbą się intere­
suje, lw> jako zawołany myśliwy pilnuje polowań 
i nagonek. Kursujący obecnie pociąg światowy 
po wyjaździe ze Stanisławowa zatrzymuje gię 
aż w Kołomyj!, dnia 1A grudnia z. r. ze

my, czekając tyle, zmuszeni będziemy zwrócić 
aię o  interwencję w sprawie tego pana do na­
szych posłów.

Przy sposobności zwracamy się z paru sło­
wami do p. wiceprezesa dra Grauera, mianowicie 
jeżeli pensjonuje, się ludzi starszych i pracowi­
tych, to możeby iść drogą cokolwiek sprawie­
dliwą nietyłko w wyjątkach, bo ustawa dla każ­
dego jest jednaką. Niejaki Data Mieczysław Nie­
men to wnki, który ma lata kolejowe wysłużone, 
człowiek ten cały czas w służbie kolejowej nio 
nie robi, jest tylko na usługach „Rozwoju", 
a sławnym agit; torem Chjeny — oto cała owoc­
na praca jego dla kolejnictwa i za to skarb 
państwa go opłaca.

Drugim takim jest nadzorca budynków 
kolej. ex-feHwebel Greczyn, niedołężny renegat, 
którego zajęcie jest pilnowanie, by parkan koło 
jego domu był w porządku, a prócz tego szcze­
kanie na czerwonych.

Możeby p. wiceprezes dr. Grauer zajął się 
tymi manekinami i poprzenosił ich w dawno za-

wsględu na spóźnienia zatrzymał się w Korsżo- j sUiżtłny stan spoczynku, by skarb państwa nie
IklA #}/\ tAnn n^.Ał.ina* ntA  * i _ . iż — Ł _... t    a __ '..A 1__?_.1. Z — Xwie, gdzie do tego pociąga nie wolno wsadać 
ani wysiadać nikomu. Ale p. kontrolerowi wolno 
wszystko i ni© dość że sam wsiadł, ba nawet 
zabrał z sobą swych kompanów - myśliwych 
w osobach p. Piskozuba, inżyniera odbudowy 
kraju, pocztowca p. Jasińskiego i pewnego o-

potrzebował opłacać leniuchów i niedołęgów, 
Jeżeli to nie odniesie skutku — to będziemy 
zmuszeni tą sprawą zająć się wyżej. Bo i tak 
przecie prawica uchwaliła redukcję urzędników,

POLSKA WSPÓŁCZESNA, oprać. Bu ak, 
Pazdro, Próehnićki, Sobieski. Podręcznik szkol­
ny. Nakł. Jakubowskiego "we Lwowie.

Książka t»>, obejmująca geogralię, życie go­
spodarcze, ■ strój państwowy i administrację 
Pułski, jest potrzebnym podręcznikiem szkolnym. 
Obejmuje ona zwięźle zgrupowane wiadomości
0 Polsce, dotąd rozrzucone w wielu dziełach
1 rozprawach, w najświeższych numerach Dzien­
nika ustaw, czy zawarte w sprawozdaniach sej­
mowych. W  rozdziałach o ustroju państwa i ad­
ministracji zanotowano wydarzenia niemal że 
/. ostatnich dni. Zaletą książki jest objektywneść, 
jaka cechować powinna każdy podręcznik szkolny.

PRZEGLĄD WARSZAWSKI, miesięcznik 
poświęcony literaturze, sz.uce I nauce, aa mie-

Kun aa ty z  przed trzydziestu trzech 
wieków.

Starożytni Egipcianie wierzyli w źyeie «a-
6! ohowe.

którayldla kawałka cldfcbtt chcą uczciwie pra- idąc styczeń obejmuje: Emilą Yerbaerena: Trzy 
cować. ( poematy; Wilhelma Worringera: Zagadnienia

artystyczne chwili; Aleksandra Brucknera: O 
»Marji “ Malczewskiego słów kilka; Anonim z XV 

Druga komnata zapełniona hyła od po* wieku: List do Panny; Ryszarda Ganszyńca: '  
dlogi do sufitu najróżniejszymi przedmiotami, i O „Liście do Panny*; Slanistawa Szczutowskicgo: 
ak: wazy alabastrowe, z kosztowno- i Grafika; Tadeusza Milana: Wrażenia z pobyfu

śdomi, zbiór łuków, nawet łaski. Te dwie kom*! ua Wschodzie; Kronika opracowana przez Ałt- 
naty  q>różn ia  się obecnie z nadzwyczajną o- ksandra Brucknera, Ostapa Ortwina, Jana Dą- 

^obowe. Zwłoki zmarłych balsamowali i P «y  i atroźnośdą i dokładnością. Znalezione przed* [browskiego i innych,
trumnach umieszczali różne sprzęty, przedmioty Jni0ty przewozi aię do muzeum w Kairze. Poza j

pokarm* w ich mniemaniu dhch ^  znateziono wieie papirusów, z odczytaniaP°karmy, których   , , .        L_____ _______ _   .
tnarłego mógłoy potrzebować w dalszem pa- których uczeni wiele sobie obiecują.
Juii«rtnym życiw. I Ostatniej komnaty na razie nie otworzono.

_ Wobec tego wielu archeologów i uczonych Tam spodziewają się znąleść sarkofag króla, 
p szukiw#j0 są grobami królów i bogatych L* oraz ważne dokumepty liisfcoryczne.

'©•Pęian, .gdyż anajdowano w nich zawsze dobrzej — j . .  ̂ ija/nt*-
^ChftW ra^- l .L .  /______

3  ruchu robofmcztcrol
§ BACZNOSC METALOWCY! W  fabryce 

•Am a" wybuchł strejk z powodu hieprzyznania 
.     _ .T__________  Król ten żył w okresie reform .ięjftgijnyish ; podwyąd odpowiedniej wzrostowi drożyzny, prze­

chowane zwłoki (mumie) ©raa cenne dla na- j j walk, wynikłyłdi na ftć zmiany wierzeń. Od- :f?. omijać te zaklacfy aż do odwołania. —
Przedmioty oraz papirus* (manuskrypty), i krycie grobowca tego wkładcy posłuży sączonym f ̂  stcią wszystide zawody metaiurgicz-

W e wszystkich 
Lwowie wybuchł 

trejfc, przeto należy omijać Lwów aż do od­
wołania.

_  . „ pobliżu
- m brzegu Nilu.

4 Po usunięciu około 200.000 ton ziemi w li- 
stopadzie z. r. dokopał si« on do grobu króla 
T-Uenkhatnena, któi7  wedle obliczeń historyków 
P *ypuszczalnie żył w roku 1350 przed narodzę- 
oiejn Chrystusa, to jest w okrede wyjścia Żydów 
2 Egiptu do Faleetyny.

Grób odkryty składa się przypuszczalnie 
? trzech dość dużych komnat kutych w skale 
1 pewnej liczby komor pobocznych.

Komnaty poprzedza korytarz 8 metrów 
" ' “ gi, kończący się długą bramą murowaną. 
Gdy ją usunięto, oczy zdumionych badaczy zo« 
Mały olśnione. Ujrzano trzy łoża wspaniale, zło- 
ctl’n*, wielkie skrzynie zawierające szaty królew- 

>e, sandały złote, g dla sepulkralne, troa,
#krzesło wysadzano drogimi kamieniami, dwie

njlfnpnlniai nintnrt » Liirn aomfl i

OCHRONA LOKATOROW donosi : W celu 
informacji w sprawie nadwyżki kosztów adrni- w 
nistracyi, wodociągu i podatku gminnego, jako 
też wszelkich potrzebnych informacyi w tym 
kierunka, również porady prawnej w sprawach 
mieszkaniowych udziela Tow. Ochrona lokato- 
.iów wszyslkim zgłaszającym się bezpłatnie.

Równocześnie przyjmuje wpisy członków, 
a wpisanych tą drogą uprasza się o wyrówna­
nie zaległych wkładek.

Biuro otwarte w poniedziałki, środy i so­
boty o 7-mej wieczorem Rynek 1. 3, fj, p#

3  w yd aw n ictw .
llJituralnej wielkości statuy z'taką samą inkru- SAUKA SPIEfrU, podręcznik dla naticryciela n om-

J  ■ * . . . .  oowauiu WŁ GołętiowstiŁ-go. Do nabyci* w« wazy»t-stacją, cżfcory wozy, upatrzone w złote deko 
®fcqj©. kich księgarniach, tktad gtóiroy 

(Lwów, ni Szajnochy i  A
w Kaiflganu Ludowej,

){om unikały.

X  „ŻYCIE". Posiedzenie kółka ekonomiczne­
go, odbędzie aię w śnodę, dhia 14. h. m. o  godfe. 
730 w lokalu przy ul. Krasidtich 1. 11 a, !.■ p. 
mieszkanie kol. Fellera.

j  X  ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
Zawodowego Związku Literatów Polskich Wte 
Lwowie, odDędzie sję yr niedzielę, dnia 18. b. 
m. o godz. 11 -tej przed południem w md bittio. 
tecznój Kasyna Miejskiego.

Żądajcie „D zien nik Lu d o w y*.

\
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Za wiersz mihm 1 szpalt, zwykłe za t kstem 
Mp. 150 — Nadesłane 4.0*—, w h kście 750*-. j H O O L O H Z K N I A . m

»a i. stronic 1*100 Urobneogł. 120*— za słowo. |  
K mumkaty 60i»*, zamiejsi o a e  o  2 s* 0 d ozej. g

Unieważniam skradzione dokumenty: oficerską ksią­
żeczką stanu służby P. K U. Stryj 2 t p  p f irzy- 

dział 24 p. p., k.-rtę na broń. legitymację osobistą, legi 
lymację Związku legjonistów. Paweł Wójcikowski. i48

SŁUCHACZKA 11 roku filozofii poszukuje lekcji. Ła­
skawe zgłoszenia uo Administracji Dziennika. 114

|BRĄZY pastelowe i olejne okazyjnie do nabycia Zi 
’  m orow .cza 14,1. pię.ro.

K A P E L U S Z E  M ĘS K IE, DAM SKIE
w  w ie lk im  • | k * r « a  p o l w a

T m o r z y j a f i s f e i ,  Lwów, Kościelna 8
tgmach izby rękodziein.ezej) 154

przyjmuje stare słomkowe i filcowe do przerabiania

1 . 6 0 0  N i p .  O B I A D
U  S « . u i s k i e « ; o  ul. Sapiehy 31

W CHOROBACH SKÓR MYCH i WENERYCZNYCH

C r ,  L O L U  F U L L E N B A U M
seku n darjasc szpitala powszechnego 26

Ordynuje od 3—6 popołudniu Ż ó ł w i e  w a l c a .  3  3 .

l(ccja*ikta chorób wetieryczn/ea l skórnych
f l m  J  M I I M i n  b* Sek* szPft’ wied*' ,wow* J m  m u I I L I  ordyn. 8_ 9< 12.1, i 3 - 0
' ,7 5 9  L n ó w ,  Asnyka 1 (róg Pańskiej).

fcptcyalisla eh-rób skórnych i wenerycan/ea
D i * .  N .  G o l d s t e i n

były elew. Kliniki wiedeńskiej 1 berlińskie) 
ord. dla kobiet od 10— 12, dla mężczyzn od 2—5,

35 w niedzielę 1 Święta od 0— 12 Kraszewskiego 3

f H f ! D f ł G l V  weneryczne, skórne, zastarzałe -  
a*KBlwBVlJD I  leczy o p o c  j  a i i a  -m  42

Dr. FRISCii ulica Wałowa 11.

LEON APPEL i Sha
Lwów, Lei I, nów 1* Telefon ♦*»—459

rou cu ti 1; a
taśmy stalowe i pLcitnne, przybornics Rlch 
tera, cyrkle, nutki, grafiony, szoblery, m try, 
piony, suwaki logaryt., okulary robotnicze 
uraz cwikiery i okulary rożnego rodzaju.

„ G R A F I K A "  M irek Seide
LWÓW. UL K0UqTitJfl3 (vr pelwerzai

1622 posiada zawsze na SKłaJzte:
FAPltRY WSiELkiEGJ KODUJJ i FOROT-
t k iV  BORY DRUKArtSKłc.. Kygały. szutie, wier­

szowniki 1 t. p,
MASZYNY DRUKARSKIE,m asy40 wałków,farby 

crukaisk.e i l  p.
Zastępstwo ha Polskę odlewni czcionek i linji mo- 

sężnycb  POPEL3 AUM 4 w e WiEO.MU, 
Zastępstwo na wschodnią Małopolską fabryki p rzy  
borow  orukarskich i .  K u l i /a a  1 k u  w r*oz.iaaii

Tacbi cukierniane
z czysto białej tektury o  jak najsrarrnniejszcm 
w ykonanu w 25 najrom ait-zych  formach, lóżnej 
w ielkości, w ka dej ilości po najniższych cenach 

z natychmiastową dostawą do nabycia

w jedynej polskiej fabryce, , PRIM US"
131 L *0W , m  BRJHJtCH 1 11
albo w głównym skład/.ie papieru u|. • 0 .8 -

0V* C e n n ik i  n n  i ą d u n  e . M

P A  X, M  A
Podeszwy kauczukowe 
i obcasy kauczukowe

Korzyści!

i  a n i e j  
-  .  • 
z n a c z n i e  

trw alej 
n i i  skóra!.. 
O c h ro n a  

^nreeciw wiigoci t
. i tiai

Palma-Kauczuk, Lwów, Żółkiewska 30.

>RóMeeBeiee«i«e

R o k  za ło że n ia  1 8 8 1. 76

jftlo jz y
X  h ów , Ą ynek 3 8

poleca: farby, oliwy, smary, b nzynę, wyroby 
szczot/carskie — i artykuły gospodarcze.

FERLMLTIERa ULTRAMARYNA
Jest najlepsze ! najw ydatniejsi* faro* do 
lielizny, wapna i dla celów malarskich

Z F A B h Y K l u l t r a m a r y n y

CH. PERLMUTTER
LWÓW I m Z H  E .IE N Itl k . llt lC W S .

B i U H O :  u l .  feaEjOlffBCaBCtfA OO.

♦
♦
♦: ■

Y t • ♦ »

ZWIĄZEK EKONOMICZNY

KÓŁEK ROLNICZYCH
M i c k i e w i c z a  3 0  

s p r z e d a je  wagonowo i na 
worki mąkę pszenną, żyt­

nią i różne kasze us
pa cenach konkurencyjnych.

DR U K I  i  S T A f t E P I L I E
ajkonuje DRUKAkNlA i WYKOó 11LCZI;CI 

1. t  K i  L U  M a s  A ,  L w ó w , ul. & ykstuaka 4 .

lnsertijcie 
w Dzienniku 
Ludowym.

'iiiwaioi inrłiww 'ZiaaM— BaattaasihaiMinakMtiMkki.i nnf < n r i notk

ROZRMD P0SU)8ftB R O Ł B J O M

W KSIĘGARNI LUDOWEJ
PRZY UL. SZUR OCHY L. 2

j e s t  d o  n a b y c i a

KOM PLET D ZIEŁ i  BROSZUR
Ir Bici iac|3ltstycxaef I spalzcinej.

KOMPLET Z A WIEK 1 14 DZIEŁ.
CENA KOMPLETU 10.000 ińk.

DLA ZWIĄZRÓ V ZAWODOWYCH d
i k o m i t e t ó w  P a r t y j n y c h  j10% 101!D

! — -----------------1 ---------------------------------1

PRZYCHODŹ* DD ŁWZlSfO: 1
Borysławia 7 15, 13*10, 17*50,
Brodów 640, 0-30, 635  
Brzuchowic 7 00, 1010*, 15‘30, 17 00*, 

2000, 21 20*
Clioiiorowrt 7*?0 
Jaworowa 9 00, 1950 
Kołomyji 12.1, 22 05 
Kórnirna ( J  ŹS, 19 25 w dnie pow*red) 
Krakowa 6 05, 640, a*30 . 10 20, »3*5S  

18 25, 2055 
fciiwoczncgo 800, 21 40 
Msz.nf .i . Gródka 7 30, 1603, 16*19 f  
Piotrowic 605, 640, 18*25 
Podhajce 8.50, 21 40 
Podwołoerysk 7*10,1250,17*10, 21*10 
Poznania 13  0 0  
Kauziwiiowa 9*t0
Kawy Buskiej 6 20, 1206 ,■
Kównrga 6'40, 9 0. 16 35 J
Sambora 810, 1040, 21*00
sianek 10*40 2100
śnłatyna 600. 18*40
Sokala przez Rawę Rntką 6*20, 12*00
Sokala przez Sapie/a..kę 9*15. 20*10
Stanisławowa 6 00 7 20, 0*20 , 12*45,

1 7*aO, 18*40, 2’  05 
Stojanowa 10 00, 22 00 
Stryj 7*15, 8 00, 13*10, 17*»0 . 21*46 
Szczerca 1640
Tarnopola 710, 1250, 17*10 , 21 10
Warszawy przea Rozwadów 0*00, 

22*30 przez Bełżec 5*50, 17*25 
Wiiua przez Kowel 9 15, 20*10

OOCKCDZq ZZ IW CK M :
Bcry.ławia O 40, 16 15, 23*25 
Brudów 950, 19.15, 22*15 
iirzuchtiwic 6*25, 905*, 14*30, 16*00*.

19*00, 2020*
Chodurów 11 oO 
Jaworowa 9*40. 16*10 
Kiłomyji 1420, 19 0 
Komarua (4 40, 14 35 w dnie powszednia) 
Krakowa 3 20, 8*40, 14*20, 16*50,

18  0 0 ,  1900. 2130 
fczwoczuego 7 35. 21*20 
Mszany i Gródka 555. 13*40§, ! 4 4 0 f  
Piotrowic 3 2 <•, 16 30, 2035 
Podhajce 6 55, 16*25 
Podwołoczysk 10 30.1500,18*00,23*',0 
Poznania przez li raków-Koluszki 14*30 
Radziwiłow* 1930 
Kawy Kuktiej 1535,2155  
Równego 9*50, 19 tO, 22 15 
Sambora 7 05, 15 05, 2355  
Sianek 1505, 235)
Śnialyna 7 25, 23*00 
Sokala przea Rawę Rnzką 1535, 21*15 
Sokala przaz Sapieżankę 8*15. 18*35 
Stani da wowa 7 25, 0 4 0 ,  11*50, 14*20, 

18  0 0 , 1900, 2300 
Stojanowa 9*20 19*10 
Stryj 7*35, 8*40, 1615, 2120, 2325 
Szczerca 14 25
Tamo ola 10*38 , 1500, 1800, 2320
Warszawy przez Rozwadów 8 *20, 

• 8*0 8 , przez* Bełżec 11*45, 23‘10 
Wilna przez Kowel 8*15, 18*35

UWAGA: Pociągi pospieszna oznaczona tłust/m drnkem — * tylko w nie. 
dzielą i Swiątu — f  w unie poważ, dnie — f  tylko w soboty s wyjątkiem świąt.

£329

Z astęp ca  n a cze ln e g o  reduktora i  red ak tor  o d p o w ie d z ia ln y : JA N  SZCZYREK. D rukiem  Artura UolOm aua w e  L w o w ie , Sykstuska id , tei. a r . d , Ł


